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„Należy podziękować min. Beckowi"

Echo bukareszteńskiej w izy ty  
naszego ministra Spraw Zagr.

Paryż. 4. 5. (Tel. wł.). Omawiając 
wydarzenia dyplomatyczne ostatniego 
tygodnia, publicysta St. Brice stwier# 
dza na łamach „Le Journal”. że w o# 
statnim czasie nastąpiła znaczna zmia# 
na głównych wytycznych polityki eu# 
ropejskiej. Ze względu na to, że ta 
przemiana znajduje się dopiero w sta# 
dium początkowym, Francja ma je* 
szcze czas na wyprostowanie swej li­
nii politycznej pod warunkiem jednak, 
że zda sobie ona jednak z tego sprawę 
i że będzie tego chcieć.

Z  tego powodu należy podziękować 
min. Beckowi za udzielone w Buka# 
reszcie ostrzeżenie — pisze St. Brice 
— niektórzy oburzali się na to. że poi# 
ski min. spr. zagr. stwierdził, że idzie­
my w kierunku nowego ładu, który 
powinien mniej się inspirować ideolo# 
gią i formą, a bardziej samą rzeczywi# 
stością, Miano się w  tym dopatrywać 
ukrytych myśli rewizjonistycznych, 
jak gdyby Polska nie była przywiąza­
na dc idei jak najściślejszego utrzyma­
nia istniejącego porządku. A by utrzy­
mać ten lad, trzeba jednak posługiwać 
się odpowiednimi środkami. Cóż moż­
na zarzucić programowi min. A nt one s’ 
cu, którego przedłużeniem tylko są sio# 
wamin. Becka?— zapytuje publicysta.

Zjazd Żydów  w  spraw ie  OZN

Warszawa, 4. 5. (Teł. wł. — s. b.) 
Następstwem oświadczenia pik. Kowa# 
lewskiego w sprawie żydowskiej było 
zwołanie nadzwyczajnego zebrania 2y# 
dów uczestników walk o niepodległość, 
które odbyto się wczoraj w Warszawie. 
Na zebraniu tym doszło między kom# 
batantami żydowskimi do ostrych scy# 
syj, w wyniku których grupa człon­
ków z adw. Kanarkiem na czele, ustą­
piła ze Związku.

Pozostali członkowie powzięli obszer 
ną rezolucję w sprawie prawa należe# 
nia Żydów do OZN. Naicharaktery# 
styczniejszym ustępem tej rezolucji jest 
ten. w którym kombatanci żydowscy 
stwierdzają, że członkami Związku 2y 
dów uczestników walk o niepodległość 
Polski mogą być Żydzi, jak również 
ludzie, uważający się za Polaków. Po 
tym ustępie rezolucji następuje drugi, 
w którym uczestnicy zjazdu czują się 
„sercem j krwią nierozerwalnie złączeni 
z Rzeczpospolitą'* 1.

Ks. W indsoru w e  Francji

.Paryż, i .  5. (Tel. wl.) O godz.
13.45 książę Windsoru przybył na 
zamek Le Candę. gdzie przebywa p. 
Simpson.

Programowi, głoszącemu zapewnienie 
bezpieczeństwa przez sojusze defen­
sywne, oparte na poszanowaniu nie­
naruszalności granic i obronie słusz­
nych interesów, na sojuszach, które nie

Skon wybitnego historyka
polskiego

Warszawa, 4. 5. (PAT) W  dniu 8#go 
maja zmarł po dłuższej chorobie śp. 
prof. Wacław Tokarz, wybitny histo­
ryk, profesor Uniw. J. P., czynny czło­
nek Polskiej Akademii Umiejętności,

Prof. Wacław Tokarz urodził się w 
r. 1873 w Częstochowie. Ukończył U- 
niwersytet Jagielloński z tytułem dok* 
tora filozofii. W  r. 1902 obejmuje asy-

Rękopisy Szopena wracają do kraju
Berlin. 4. 5. (PAT). W  tych dniach I Szopena, nabytych przez Min. Wyzn. 

odbyło się w Lipsku przejęcie w po# Rei. i Ośw. Publ. w firmie wydawni- 
siadanie rządu polskiego rękopisów czej „Breitkop et Haertel". Przejęcia

Premier Składkowski 
u P. Prezydenta R. P.

W arszawa, 4. 5. (P A T ) Pan Pre# 
zydent Rzeczypospolitej przyjął dziś 
pana ministra kom unikacji płk, J. 
Ulrycha.

W arszawa, 4. 5. (P A T ) Pan Pre# 
zydent Rzeczypospolitej przyjął dziś 
Prezesa Rady M inistrów  gen. Sła# 
woja#Skladkowskiego, wicepremiera 
inż. Eugeniusza Kwiatkowskiego, 
którzy referowali o bieżących pra# 
cach rządu.

W arszawa, 4. 5. (P A T ) Pan Pre#

Dostęp do Bilbao pod ogniem 
powstańczej artylerii

Guernica. 4. 5. (PAT). Agencja Ha# 
vasa donosi: W ojska powstańcze prze 
prowadziły wczoraj szereg akcji lo# 
kalnych na zachód od drogi Guernica 
—Bermeo, zajmując wszystkie wynio# 
słości terenu dominujące nad doliną 
Bilbao. Równocześnie oczyściły one 
teren z ostatnich gniazd oporu od# 
działów rządowych, W  chwili obec#.

są wymierzone przeciwko innemu pań­
stwu, które przygotowują szeroką 
współpracę międzynarodową, zacho# 
wując wierność dla prawdziwego ducha 
Ligi Narodów?

stenturę przy katedrze historii na tym# 
że uniwersytecie. Od r. 1905 jest docen­
tem, a następnie profesorem historii 
Uniw. Jagiell. W  r. 1909 powołany zo­
staje na stanowisko szefa Wojskowego 
Instytutu Naukowo- Wydawniczego. 
Na stanowisku tym pozostaje do roku 
1927. W  r. 1928 obejmuje katedrę histo 
rii Polski nowożytnej na Uniw. J. P. 
W  r. 1926 wybrany zostaje członkiem

zes R ady M inistrów gen. Sławoj# 
Składkowski przyjął w  dniu dzisiej# 
szym delegację zjazdu lekarzy przy* 
rodników  we Lwowie w osobach 
prof. Romana Ręnckiego i docenta 
Filińskiego.

N astępnie p. Prezes Radv Mini# 
strów  przyjął b. podsekretarza stanu 
w M inisterstwie Sprawiedliwości p. 
Sieczkowskiego, który złcżvł p . Pre# 
mierowi pożegnalną wizytę.

nej dostęp do portu Bilbao znajduje 
się pod ogniem ciężkiej artylerii po* 
wstańczej. Wszystkie statki, którym 
uda się ominąć pola minowe, znajdu­
jące się u  wejścia do portu, znajdą się 
teraz pod obstrzałem artylerii po# 
wstańczej.

Zajęcie miejscowości Bermeo spra. 
wiło, że armia sen. Mola może obeę-

korespońdentem, a następnie człon* 
kłem czynnym Polskiej Akademii U - 
miejętności.

Sp. prof. Tokarz bvł pułkownikiem 
w st. sp.

Pozostawił bogatą spuściznę nauko# 
wą. Ogłosił m. in.: „Ostatnie lata H u­
gona Kołłątaja” 1905, „Galicja w  po­
czątkach ery Józefińskiej", 1908, „Kra­
ków w początkach powstania stycznia# 
wego i wyprawa na Miechów”. 1914, 
„Armia Królestwa Polskiego", 1917, 
„Marsz Madalińskiego”, 1925. „Milcz# 
kowie sejmowi” 1927, „Deputacja in- 
dagacyjna” 1928, „Wojna polsko-rosyj­
ska 1830 i 1831“ 1930 i inne.

W zno w ien ie  „yiribus unitis“ ...
, Wiedeń, 4. 5. (PAT) „Echo” w ko# 

respondencji z Budapesztu stwierdza, 
że przyjęcie głowy państwa austriac# 
kiego przeszło wszelkie oczekiwania. 
Można śmiało powiedzieć — piszę 
dziennik — że przedwojenne austriac# 
ko#węgierskie hasło: „Viribus Unitis" 
posiada właśnie dziś swe bardzo aktu­
alne znaczenie.

dokonaj radca handlowy ambasady 
Rzeczypospolitej w Berlinie radca 
Gawroński, w asyście konsula R. P . w 
Lipsku p. Chiczewskiego.

Nabyte rękopisy 48 kompozycyj, 
m. in. tak ważne rzeczy, jak Drugi 
Koncert d-moll, Sonaty b=moll i 
łrm oll Scherza b=moll, cis=moll, 12 eh 
op. 25, Nocturny D dur, G#dur i in., 
Fantazja d=moll, allegro, de concerto, 
|Polonaise;fantaz|ja, wiele Mazurków
i  t. d.

Już przy pobieżnym przejrzeniu rę­
kopisów, znawcy muzyki zauważyli 
cały szereg odchyleń od najbardziej 
rozpowszechnionych wydań, n. p. 
Klindwortha, Mikuliego, Scholza i 
Debussy‘ego. Nie ulega kwestii, że po­
siadanie tych rękopisów da bezcenny 
materiał krytyczny do wydawania i 
wykonywania dziel Szopena.

nie wykonywać skuteczną kontrolę 
nad zaopatrywaniem Bilbao w  środki 
żywnościowe. Pozostaje jeszcze wpra# 
wdzie tor kolejowy i szosa łączące 
Bilbao i Santander .lecz według ze# 
zpań jeńców, oba te połączenia zosfai 
ły przecięte przez nacjonalistów bąj’ 
skijsklch.
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Prasa niemiecka o triumfie Fiałki
150.000 widzów patrzy na zwycięstwo Polaka w Berlinie

Berlin, 4. 5. (Teł. wł.) W  dziale spor- . ło, biegnąc swoim długim, sprężystym zwycięzcą w bajecznym stylu przerwał 
towym wszystkich dzienników berliń­
skich znajdujemy, obszerne-reportaże z 
niedzielnych wielkich imprez sporto­
wych biegu i chodu przez Berlin. W. 
biegu na .25 km triumfował, jak wiado* 
mo, Polak Fiałka. Stwierdzając, iż za­
wodnikom niemieckim nie udało się, 
niestety, zwyciężyć, prasa niemiecka 
podkreśla, że zwycięstwo cudzoziem* 
ców w obu wypadkach było całkowi­
cie zasłużone. Obie konkurencie —- pi- 
sze „Berliner Zeitung am Mittag“ — 
stały pod znakiem uczestników zagra­
nicznych, którzy podjęli walkę, nie 
troszcząc się o głosy prasy i dzięki o* 
fiamym wysiłkom umieli rozstrzygnąć 
zawody na swoją korzyść.

Zwycięstwo Fiałki, obok słów uzna­
nia pod adresem olimpijczyka angiel* 
skiego' Whitlocka, znajduje w prasie 
niemieckiej bardzo, żywe echo. Wszę­
dzie zamieszczone są fotografie Fiałki, 
prowadzącego niezmordowanie bieg, 
opisy zaś pełne są niekłamanego uzna­
nia i zachwytu. •

Cytowany wyżej „Berliner Zeitung 
am Mittag" stwierdza, iż „bieg należał 
właściwie do jednego tylko człowieka 
— polskiego rekordzisty Fiałki**. Po 
wczorajszym zwycięstwie — zaznacza 
dziennik — Fiałka wywalczył sobie_ r e ­
putację międzynarodową. Na szlaku 
zachowywał się on tak, jak gdyby, nie 
miał przeciwników, biegnąc lekkim, 
przestronnym krokiem i  zwiększając 
wciąż swą przewagę. Współzawodnicy 
byli bezradni wobec tej „prawdziwej 
maszyny biegu'1, nie wykazującej pra* 
wie śladu zmęczenia.

„Voełkischer Beobachter" charakte­
ryzuje bieg Fiałki w podobnie pochleb* 
ny sposób, zaznaczając, iż wykazany 
przez Fiałkę styl predystynuje go do 
wszelkich możliwych sukcesów sporto­
wych.

„Berliner Tageblatt" stwierdza, że 
„Polak Fiałka był klasą dla siebie". Ze 
średnich na długie dystanse przeszedł 
on dopiero niedawno, tu jednak stoi 
przed nim świetna przyszłość. Poza 
talentem i  wrodzoną pilnością. Fiałka 
wyniósł z praktyki średniodystar.sow- 
ca umiejętność dokonywania w  razie 
potrzeby potężnych zryWów. Tuż wkró­
tce po starcie Polak wysunął się na czo<

Nieoczekiwany zatarg 
z woźnymi wyższych Uczelni

Warszawą, 4. 5. (Tel. wl. — s. b.) 
Ostatnie wydarzenia na wyższych u- 
czelniaćh spowodowały nieoczekiwanie 
zatarg z niższymi funkcjonariuszami, 
zatrudnionymi w szkołach akademic­
kich. Związek niższych funkcionariu- 
szów -R.P. wystąpił ze skargą do Mini' 
sterstwą W.R. i O.P. przeciwko prze' 
kracżaniu 8-godzinnego dnia pracy na 
wyższych uczelniach. W  memoriale, zło 
ionym  Ministerstwu, Związek wyka­
zuje, że wskutek konieczności utrzy­
mania porządku w zakładach Uniwer­
sytetu, Politechniki itd. woźni pracują 
niekiedy aż do godz. 9  wieczorem, po* 
cząwszy od 6 rano. Odbywa się to na 
podstawie’ zarządzenia rektorów, usta* 
tających czas pracy według swego uzna 
nia.

. ZJAZD ,N. O. K
Warsząwa, 4. 5. (Teł. wł. — s. b.) 

Wczęrąj zakończył się .zjazd narodo* 
wych organizacyj kobiet, który odby* 
wał się w Warszawie. Zjazd po wysłu* 
chaniu referatów powziął szereg u- 
chwał, dotyczących akcji polskiej na 
Kresach i uchwały w sprawie żydów* 
skiej.

ło, biegnąc swoim długim, sprężystym 
krokiem, specjalnie ważnym w biegu 
ulicznym. Prowadzenia nie oddał aż do 
mety.

„Deutsche Allgemeine Zeitung" pi- 
sze o silnym wrażeniu, jakie sprawiło 
na 150 tysiącach widzów zwycięstwo- 
Fiałki. Podziwiano i oklaskiwano, gdy

D z iś  w  A P O L L O  re w e la c y jn e  w zm ^ v iem e
P A R A D A  M I Ł O Ś C I
D ziś w A P O L L O  re w e la c y jn e  w zn o w ie n ie  n ajs ły n n ies ze j o p e re tk i f ilm o w e j g e n ia ln e j re ż y s e rii Lub itscha

V  JEflNETTE MAC DONALD BS Maunce Cheualier 
Ceny popularne od 50 gr.

B ilan s  b a n k u  w y p ła t  
m iędzynarodow ych

Bazylea, 4. 5. (PAT) Dn. 3 bm. od» 
było się w Bazylei walne zgromadze­
nie udziałowców banku wypłat mię­
dzynarodowych. W  godzinach rannych 
odbyło się krótkie zebranie rady ad-, 
ministracyjnej. Walne zgromadzenie 
rozpoczęło się po południu.

Rachunek strat i zysków za okres 
roczny, zakończony w dn. 31 marca br.

Następny program Kina „Kopernik**

wykazuje czysty zysk przeszło 9 miljn. 
fr. szw., z całego 7,5 mil. fr. szw. pój* 
dzie na wypłatę dywidendy w wyso> 
kości '6  proc, od wpłaconego kapitału, 
453 tyś. fr. wpłacone zostaną na raćhu* 
nck ustawowej rezerwy, 224 tysj fr. na 
fundusz dywidendowy i ;447 tys. fr. na 
fundusz rezerwy ogólnej. Pozostałość 
w kwocie 447 tys. fr. zostanie podzie­
lona' między następujące państwa: 
Niemcy, Belgia, W. Brytania. Francja, 
Grecja, Włochy, Japonia. Polska, Pot­

Iś.tp
Z  K r z e c z u n o w i c z ó w

H ELEN A  Kr. M Y C IE L SK A
w łaścicielka dóbr 

po k ró tk ic h  a ciężk ich  c ierp ie n ia ch , zaopatrzona św. S a kra m e nta m i, I
zasnęła  w  P anu  d n ia  2 m a ja  1937 r . ,  p rzeżyw szy la t  71. '

O brzęd pogrzebowy odbył się we w torek dnia 4  m ajajb. r. o  godzinie 3-ej I 
po południu z kryp ty  kościoła OO. Bernardynów  na cm entarz  Ł yczakow ski do 
grobow ca rodzinnego, o  czym, zawiadamia z p rośbą  o modlitwę za  duszę śp . Zmarłej

R O D ZIN A  1
N abożeństw o ża łobne za spokó j duszy śp. Zmarłej odpraw ione zostan ie  | 

w śro d ę  dnia 5  m aja  b . r. o  godz. 10-ej ran o  w A rchikatedrze obrządku  ormiań. 
M iejski Zakład Pogrzebow y „CONCORDIA“. Lwów, ul. Sobiesk iego  16, tel. 225-32 I

zwycięzcą 
taśmę.

„Angriff" zaznacza, iż już od startu 
ze stadionu pocztowego, Fiałka biegł 
dla siebie, wyprzedzając przeciwników 
o 2 minuty. Swoim długim krokiem 
przemierzał on ulice Berlina i zdawał 
się mało odczuwać wielki upał.

tugalia i Rumunia oraz między posia­
daczy długoterminowych rachunków 
depozytowych w banku.

Powyższy rachunek strat i zysków, 
jak również i bilans za rok sprawo­
zdawczy, zostały przyjęte na walnym 
zgromadzeniu, które wysłuchało po* 
nadto sprawozdania prezesa i udzieliło 
władzom absolutorium. Po zwyczaj*

nym zgromadzeniu odbyło się zgroma* 
drenie nadzwyczajne, poświęcone zmia 
nom statutu, mającym zresztą charak­
ter formalny. Zmiany te zostały przy­
jęte. Sprowadzają się one do personal­
nego rozdzielenia funkcyj prezesa ban» 
ku  i prezesa rady administracyjnej ban 
ku. W  związku z tym dotychczasowy 
prezes banku dr. Trip ustąpił. Preze* 
sem banku został dr. Beyen, prezesem 
rady administracyjnej zaś sir O tto N ie. 
raeyer.

Stan zdrowia ofiar 1 maja
Warszawa, 4. 5. (Tel. wł. — s. b.) 

Stan zdrowia poranionych nożami przez 
„akcję socjalistyczną" w zajściu przed 
lokalem „Cafe Club" przy zbiegu ul. 
Nowy Świat i Alei Jerozolimskich wd. 
1 maja, Kubackiego i Popławskiego, nie 
uległ poważniejszym zmianon.

Stan ich jest zupełnie dobry, jednak 
lekarze nie pozwalają jeszcze na o* 
puszczenie szpitala. Operacją dokona* 
na w sobotę na Kubackim, miała prze* 
bieg pomyślny.

112-ci zlot gwiaździsty 
do Poznania

Warszawa, 4. 5. (Tel. wł. — s. b.) 
W  dn. 2 i 3 maja br. odbył się w Po- 
znaniu 3»ci zlot gwiaździsty do Pozna- 
nia. Zlot składał się z 3*ch prób: a) 
zlot do Poznania, b) lot na orientację, 
c) lądowanie na punkty. W  zawodach 
wzięło udział 22 samoloty-.

W ynik zawodów: 1 miejsce — Aero* 
klub warszawski; 2 miejsce — Aero* 
klub lwowski; 3 miejsce — Aeroklub 
gdański.

Organizacja zawodów stała na wy­
sokim poziomie. Wspaniałe warunki 
atmosferyczne sprzyjały zawodnikom 
przez cały czas zawodów.

Zawody miały za cel trening oraz 
eliminację załóg do krajowych zawo­
dów lotniczych, które odbędą się w 
Warszawie od 20 do 30 sierpnia br.

Japoński dyrektor lasów  
przybywa do Warszawy

Warszawa, 4. 5.. (Tel. wł. — s. b.) 
W  połowie bm. przybyć ma do W ar­
szawy japoński dyrektor lasów p. Da* 
kai, celem zapoznania się z  metodany 
gospodarki leśnej w Polsce;

Taktyczne zygzaki 
p. Moraczewskiego

Warszawa, 4. 5. (Tel. wł. — s. b.) 
Z  chwilą kiedy rozłam w  ZZ Z  stał się 
prawie już pewnym, wódz tei organi' 
zacji Jędrzej Moraczewski w  szeregu 
artykułów, publikowanych na łamach 
„Frontu Robotniczego", usiłował przed 
stawić sprawę rozłamu w  tym świetle, 
jakoby ZZ Z  on wcale nie zagrażał. 
Z  chwilą zaś, gdy na Górnym Śląsku 
ukonstytuował się nowy zarząd ZZZ, 
Jędrzej Moraczewski zaczął przepowia* 
dać smutne następstwa, jakie wynikną 
z faktu rozbicia ZZZ.

W  ostatnim numerze „Frontu Ro­
botniczego", poświęconym całkowicie 
obchodowi 1-majowemu, Moraczewski 
poświęca sporo uwagi w  artykule 
wstępnym obecnej sytuacji politycznej 
wewnętrznej, wyrażając się z dużym 
uznaniem o obecnym premierze, pisząc, 
że nie jest to człowiek, który lubi strze 
lać zza płotu. Fakt rozłamu albo roz­
bicia ZZ Z  — jak pisze Moraczewski — 
jest w dużej mierze zasługą tych którzy 
chcieli się przypodobać ewentualnemu 
następcy obecnego premiera.

UWAGA MATURZYŚCI!
Przygotow aliśm y dla P. T. m aturzystów  
olbrzym i w ybór gotowych ub rań  wizytowych, 
sportow ych, raglanów i p łaszczy angielskich 
nieprzem akalnych po bardzo przystępnych  
cenach  i nadzwyczaj dogodnych w arunkach 

spłaty

Fiima a. WITTELS, lwów, mionkiw 1.
Z apraszam y do obejrzenia m odeli bez 

p rzym usu  kuona. 1866
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Rozmowy, jakie odbvłv się nie* 
dawno w Wenecji między kanele* 
rzem Austrii Schuschniggiem a Mus* 
solinim, dotyczyły najdrażliwszej 
dziś sprawy w Europie Środkowej, 
mianowicie stosunku Austrii do Nie 
tniec. Obfite komentarze prasowa 
wywołane tymi rozmowami, sensa* 
cyjny artykuł Gayda w „Giornale 
’d‘Italia“, zapowiadający wstąpienie 
narodowych socjalistów do rządu 
wiedeńskiego, ostra i stanowczą na 
to odpowiedź kanclerza Schuschnig* 
ga, wszystkie tc akcesoria wytworzy* 
ly dookoła rozmów weneckich atmo* 
tferę niemal sensacji.

W  istocie polityka austriacka sta* 
nęla przed zagadnieniem ustosunko* 
wania się do nowej zupełnie rzeczy* 
■wistości w Europie środkowej. An» 
tagonizni włosko*niemiecki. który 
nadawał Austrii charakter państwa 
buforowego między dwoma rywala* 
mi, ustąpił miejsca wzrastającej stale 
przyjaźni. Austria znalazła sie na osi 
Berlin—Rzym i przekonała się, że 
sympatie sąsiadów mogą być bar* 
dziej krępujące niż ich walki.

Znane są przyczyny, które skła* 
niają Niemcy i Austrię do uprawia* 
nia wspólnej polityki. Bo za sprawa* 
mi afrykańskimi, które oddalają po* 
litykę wioską przynajmniej na ra« 
zie od spraw środkowo*europejskich 
— dołączyło sie niezadowolenie w 
Rzymie i w Berlinie z polityki zbro* 
jeniowej Wielkiej Brytanii. Współ* 
praca francusko*angielska, która wy* 
raziła się ostatnio tak wymownie 
w kwestii belgijskiej, skłania Wło* 
chy i Niemcy do trzymania się ra* 
zem i manifestowania swej przyj a* 
ini.

W  takich warunkach sprawa au* 
striacka nie może psuć tej koniecznej 
harmonii. Rzym wywiera dziś nie* 
wątpliwie nacisk na rządowe czyn* 
niki w Austrii, by stuszowały nie 
tylko swe antyniemieckie. ale ró* 
wnież antyhitlerowskie tendencje. 
Artykuł Gaydy, zapowiadający przy 
stąpienie narodowych socjalistów do 
rządu austriackiego, leżał na linii pe* 
wnych życzeń i był co najmniej ba* 
łonem próbnym, mającym przygoto* 
wać dalsze przemiany nad Dunajem, 
lub też wywołać pewną satysfakcję 
w Berlinie.

Sfery rządowe' w Austrii sa. jak to 
stale oświadczają, dalekie od wszel* 
kich dążeń antyniemieckich. Stoją 
jednak na gruncie niepodległości sta 
noweżo i obawiają się, by powolna 
infiltracja narodowego*socializmuido 
aparatu rządowego w Austrii nie za* 
chwiała niezawisłością kraju. Tylko 
na jakich czynnikach miedzynarodo* 
wych ma Austria oprzeć tę politykę? 
Liga Narodów nie przedstawia dziś 
żadnej siły. Francja i Anglia są da* 
leko. Jugosławia wyrównała swoje 
stosunki z Włochami, zresztą w Bel* 
gradzie zawsze bardziej obawiano 
się Habsburga niż anschlussu i jeże* 
li miano coś do zarzucenia kanele* 
rzowi Schuschniggowi to jego nie* 
wyraźne stanowisko w sprawie dy* 
nastvcznei-

NOWY
' Deklaracja o neutralności Belgii 
jest nowym ważnym faktem, zmienia­
jącym poważnie układ sit na zachodzie 
Europy. Znowu doktryna bezpieczeń* 
stw.a zbiorowego nie wytrzymała pró* 
by życia w ważnym punkcie politycz* 
nym. Są to dalsze skutki fatalnego 
eksperymentu, jaki uczyniła Liga Na* 
rodów, angażują; się w sprawy abisyń 
skie.

Zgodnie ze swymi życzeniami, wy­
rażonymi jesięnią roku ubiegłego 
przez króla Leopolda III.. Belgia zo* 
staje zwolniona ze wszelkich zobowią 
zań, wynikających z układu locarneń- 
skiego, który tym samym przestał 'osta 
tecznie istnieć.. Belgia nie jest zatyni 
zobowiązana do niesienia pomocy w 
razie napaści kontrahentów, z który*

B T  N I E B Y W A Ł A  O K A Z J A  T A N I E G O  Z A K U P U

Z powodu zmiany lokalu A F § f F B * *  obecn ie  Lwów, 
s p r z e d a je  znana firm a  U Ł «» Pasaż Hausmana 7 
konfekcję damską t. j. płaszcze, suknie, kostiumy, komplety, 
bluzki, szlafroki i t. p. o  3 5%  t a  n i e  i  niż wszędzie 

Proszę się przekonać 1965

Święto Kwitnącej Wiśni

Zdjęcie nasze przedstawia grupę dziewcząt japońskich, w finale japońskich 
tańców narodowych, wykonanych na pięknie udekorowanej scenie teatru 
w Tokio, z okazji Święta Kwitnącej Wiśni, które odbywa się w Japonii

2 razy do roku.

PRZEZ LUBIEŃ DO ZDROWIA!

LUBIEŃ WIELKI noto LWOWA
N a js i ln ie j s z e  w o d y  s la r c z a n e  i z n a k o m ita  b o r o w in a . — N a jn o w sz e  
u r z ą d z e n ia  le c z n ic z e .  —  T an i s e z o n  o d  1-go m a ja  d o  1 5 -go  c z e r w c a .  
Żądać- p r o sp e k tó w . .. R y c z a łt  1 4 -d n io w y  140 z ł .

W  tych warunkach zaczęto lanso* 
wać myśl utworzenia bloku austriac* 
ko*czeskiego, a nawet ąuśtnacko«wę 
giersko*czeskiego, celem przeciwsta* 
wienia się Niemcom. Pewne pisma 
francuskie zupełnie poważnie liczyły 
się z tą możliwością.

Rozmowy weneckie rozwiały te 
kombinacje. Austria nie przystąpi do 
żadnej polityki o charakterze anty* 
niemieckim. Byłaby ona zresztą nie* 
strawna dla jej opinii publicznej. O* 
parcia dla swej polityki zagranicznej 
szukać będzie nadal Wiedeń w pro* 
tokółach rzymskich, czyli -we współ* 
pracy z Włochami™ Co zatvm, Au* 
stria będzie musiała sie liczyć z obe* 
cną taktyką Włoch wobec Niemiec 
i w rozwoju własnego narodowego 
ustroju wewnętrznego szukać naj* 
mocniejszego oparcia dla swej poli* 
tyki.

Sprawa austriacka przechodziła już 
różne fazy. Dziś weszła w fazę no* 
wą, uwarunkowana zbliżeniem wło* 
>ko*niemieckim. Przyszłość dopiero

STATUT BELGII
mi podpisała układ w Locafno. Na 
wypadek wojny francusko * niemiec­
kiej Belgia zachowa neutralność. Roz* 
czarowana do Ligi, Belgia ogranicza 
się. do obrony swoich interesów.

Natomiast jeżeli granice belgijskie 
ulegną zaatakowaniu, wówczas Frań* 
cja i Wielka Brytania wystąpią w ich 
obronie na zasadzie wspólnego oświad 
czenia, złożonego w Brukseli w dniu 
2-1 kwietnia. Bezpieczeństwo Belgii 
zatem ulega osłabieniu, natomiast zo* 
bowiązania Francji i Anglii wobec 
niej stają się jednostronne. Oba wiel* 
kie mocarstwa stawiają Belgii tylko 
jeden. warunek: utrzymanie własnymi 
siłami, poważnej siły zbrojnej, gotowej 
do smodżielnego odparcia napastni­
ka przynajmniej do czasu, gdy nadej*

Leczy najcięższe choroby stawów, 

reumatyzm, cukrzycę i t. p.

pokaże, czy zbliżenie to okażc się 
trwałe, czy też rozwieje się, by wy* 
tworzyć nową zupełnie sytuację.

Nie ulega wątpliwości, że współ* 
zawodnictwo między Włochami a 
Niemcami w Europie środkowej na* 
leży do zjawisk trwałych i natural* 
nych. Robione są dziś poważne .wy* 
siłki — zwłaszcza w Rzymie — by 
usunąć te objawy rywalizacji. Po* 
zwala to Niemcom rozwiiać znaczną 
ofenzywę polityczna i ekonomiczną 
nad Dunajem. Odsunięta została na 
bok tak niemiła Berlinowi sprawa 
Habsburgów, obecnie wpływy Rze* 
szy ulegają nowemu wzmocnieniu 
w Wiedniu, a Austria zmuszona jest 
włączyć się lojalnie do osi Rzym— 
Berlin. Przyszłość pokaże,. jakie gra* 
nice zakreśliły sobie Włochy w tole* 
rowaniu ekspansji niemieckiej. Za* 
leżne to będzie od ogólnej koniunk* 
tury międzynarodowej. Wiedeń sta* 
nowi pod tym względem barometr 
niezwykle czuły, jeśli chodzi o Eu* 
ropę środkową.

cizie pomoc państw gwarantujących 
Warunek ten w zupełnie nuwyr 
świetle stawia statut neutralności Be! 
gii. Nie przypomina on już sytuacji 
przedwojennej, w której system cbro* 
ny belgijskiej nie był przewidzimy i 
opieraj się właściwie na zasadzie roz­
brojenia.

Obecna neutralność różni s‘ę od 
przedwojennej pod innymi jeszcze 
względami. Uwzględnia- ona ogólne zo 
bowiązania, wynikające dla członków 
Ligi Narodów z art. 16 paktu Ligi. Co 
prawda, trudno przewidzieć, iak zobo* 
wiązania te będą wyglądały w prak* 
tyce — dotychczas doświadczenia pod 
tym względem są raczej żałosne — co 
prawda, wykonanie tych zobowiązań 
zależne jest od każdorazowej decyzji 
Lady Ligi Narodów, niemniej Frań* 
cia i Anglia kładły w rozmowach z 
Brukselą duży nacisk na podkreślenie 
tego zobowiązania, dającego możność 
wciągnięcia Belgii w formie czynnej, 
czy biernej do ewentualnej akcji zbio* 
rowej przeciw' napastnikowi.. Chodziło 
tu zwłaszcza o prawo przemarszu 
wojsk przez terytorium belgijskie.

Neutralność belgijska obecna jest 
odmienną również dlatego, iż gwaran* 
towana jest przez dwa tylko ściśle z 
sobą współpracujące mocarstwa Frań 
c.ię i Anglię, co nadaje jej bardzo o- 
kreślony charakter, niemile powitany

N O W Y
HOTEL EUROPEJSKI

we Lwowie, plac Mariacki 4
(w centrum miasta) 

NOWOCZESNY KOMFORT. -  PO­
KOJE Z ŁAZIENKAMI. — BIEŻflCA 
CIEPŁA I ZIMNA WODA, -  CEN­
TRALNE OGRZEWANIE. -  WINDA 
T E L E F O N Y  P O K O J O W E .-

OBSZERNY HALL 
C E N Y  U M I A R K O W A N E

w Niemczech. Rząd niemiecki okazy* 
wał wielkie zainteresowanie dla no* 
wej polityki, belgijskiej. Nie tak da* 
wno bawił w Brukseli dr, Schacht, któ 
ry zapewne zajmował się nie tylko 
sprawami gospodarczymi.

Tendencje polityki niemieckiej zmie 
rżały niewątpiwie do zupełnego od­
separowania Belgii od Ligi za cenę 
ofiarowania Brukseli podobnej gwa* 
rancji bezpieczeństwa, jakiej udzieliły 
jej Francja i x\nglia. Koncepcja niemie* 
cka była jednak nie do przyjęcia dla 
Paryża i Londyny. Nie ułatwi to 
Rzeszy niemieckiej zadeklarowania 
się obecnie w sprawie belgijskiej, gdy 
Francja i Anglia zamanifestowały swo 
ją solidarność.

Liczyć się jednak należy, że pertrak 
tacie ttwać będą. Prasa francuska przy 
puszcza, że statut Belgii stanie . się 
podstawą nowego układu reńskiego.

Na tym przykładzie widzimy jed* 
nak, jak daleko odbiegliśmy od metod 
ściśle powojennej dyplomacji, od Ligi 
Narodów i Locarna. Polityka realizmu 
i egoizmu narodowego triumfuje na* 
wet w Belgii, która z taką ufnością 
odnosiła się niegdyś do genewskiej 
instytucji.

S ID O R A
T O  G W A R A N C J A  S O L ID N O Ś C I

L w ó w - la n ia is W « . i iL lw M [ l ia 5
1911 Telefon 246-62
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W IA D O M O Ś C I  S P O R T O W E
f g g o d n i o w g  d o d a t e k  „ D z i e n n i k a  P o l s k i e g o "

20 tysięcy zawodników startowało 
w  b iegach  n a ro d o w y c h  w  P o lsce

W  poniedziałek z okazji Święta Na. 
rodowego odbyły się w  całei Polsce 
narodowe biegi na przełaj o chafakte- 
rze propagandowym. Według naszych 
dotychczasowych obliczeń, uzyskanych 
z przeszło 400 miejscowości, w tych 
biegach startowało około 20 tysięcy 
zawodników. Charakterystyczne jest, 
że liczba startujących kobiet nie prze- 
kroczyła 300. Bardzo znacznv procent 
zawodników stanowili juniorzy.

Dzięki usilnej propagandzie Lwowskiego 
Okręgowego Związku Lekkoatletycznego, 
zorganizowano w dniu wczorajszym z oka* 
zji „Święta Narodowego'1, masowe biegi na 
przełaj. Na terenie okręgu lwowskiego, bie 
gi odbyły się we wszystkich trzech woje, 
wództwach, gromadząc wszędzie na starcie 
pokaźne zastępy zawodników. Wyniki szcze 
golowe przedstawiają się następująco:

We Lwowie bieg odbył się na boisku Po. 
hulanki. W sumie startowało 61 zawodni. 
<ów. W grupie seniorów (7 startujących), 
na trasie 5 kim. bieg wygrał Kucharski (Po. 
goń) w czasie 15:48:2, 2) O,piat (Lech.) — 
15:56, 3) Bel bart (Świt) 16:50:9, 4) War. 
czewski (Pog.), 5) Czechanowski (S. M.), w 
grupie juniorów na trasie 2 kim. bieg wy. 
grał Garwoliński (Pog.) 6:44:5, 2) Hałaszyń 
ski (X. Gimn.) 6:44:6, 3) Borus (Pog.) — 
6:44:7, 4) Klakoczar (Pog.), 5) Martyniak 
(Pog.). Grupa zawodników niestowarzyszo. 
nych, na trasie 3 kim.: 1) Kowalski (Z. S. — 
Rożen) 7:38:8, 2) Czosnkowski (Niedt.) — 
7:38:15, 3) Sirasberger (Z. S — Rożen) — 
7:38:29, 4) Borodajkiewicz (Z. S. — Ro. 
zen).

W Śniatynie „Bieg narodowy" odbył się 
dwukrotnie: W niedzielę dla zawodników 
okolicznych wsi. Startowało 80, a bieg wy. 
grał Markowski. W poniedziałek, w konku. 
rencji seniorów przy 1S startujących na ?klm 
bieg wygrał Olejnik (Zw. Rez.) 11:37, 2) 
Pohorecki (Z. S.), 3) Rumpert (Sokół).

W Lubaczowie bieg zorganizowała ko, 
menda P. W. W grupie seniorów na trasie 5 
km. startowało 8 zawodników. Bieg wygrał 
Furgala (Z. S.) 16:23, 2) Mazurek (Z. S.). -  
W grupie juniorów na trasie 2 km. biegało 
13 zawodników.

W Samborze bieg zorganizował Harcer. 
ski Klub Sportowy. Startowało 32 zawód, 
sików, a trasa wynosiła 3 km. Bieg wygrał 
Róg, w czasie 14:45.

W Chyrowie bieg odbył się dzięki stara, 
niom miejscowego Związku Strzeleckiego. 
Trasa wynosiła 1800 m. W seniorach, przy 
19 startujących, pierwsze miejsce zajął Pta. 
siński 6:50, 2) Słowik 6:45, w grupie junio. 
rów, przy 10 startujących: 1) Wójcicki 7:10,
2) Broń 7:13.

W Nisku bieg organizował Związek Strze 
lecki W grupie juniorów wygrał Tanuszczy 
(W. K. S. — Nisko), w czasie 6:40, w gru. 
pie seniorów pierwsze miejsce zajął olim. 
pijczyk Garncarz (Pogoń — Lwów) 16:59, 
2) Zastawny (Państwowa Szkoła Przemysło, 
wa) 18:01.

W Jarosławiu-bieg organizowała Komen. 
da P. W. Startowało 26 zawodników. W

moo p

grupie seniorów na trasie 5 km. bieg wygrał 
Pawlik (W. K, S.) w czasie 19:56, w grupi* 
juniorów na trasie 3 km. Robaczewski (II. 
Gimn.) 14.32.

W Jaworowie startowało 27 zawodników 
w tym 15 juniorów. Pierwsze miejsce zajął 
Wójcik (Strzel.) 7:25:3, 2) Kojciuk (Z. S. -  
Strzel.).

W Dobromilu startowało 46 zawodników 
w tym 7 juniorów. Trasa wynosiła 160Ó m. 
Bieg wygrał Ciedla (Gimn.) 7:28.

W Chodorowie trasa wynosiła 3500 m. 
I Pierwsze miejsce zajął Siersienka (Gimn. 

Pryw.) 16 min., 2) Baran (Cukr.) 17 min.,
3) Starowicki (Sokół).

W Kamionce Strumilowej, bieg odbył się 
na trasie 3 km. przy udziale 23 startujących. 
Wygrał Mazur w czasie 18:39.

W Kolbuszowej, startowało 15 zawodni, 
ków. Trasa wynosiła 5250 m. 1) Szpak (Szk. 
Podch.) 12:8:4, 2) Bieleń (Z. S. — Dzi. 
ków).

W Zborowie startowało 10 zawodników, 
a trasa wynosiła 3 km. Bieg wygrał Czar, 
nous 11:15:1, 2) „Naczas" 11:18:1, 3) Po, 
bus.

W Gródku Jagiellońskim, startował? 53 
zawodników. Bieg organizował jeden z miej 
scowych pułków. Trasa wynosiła 3.5 km.:
1) Leja (Gimn.) 11:45, 2) Myrta (WKS.) -  
11:58:1, 3) Paczek (WKS.) 1.2:04. Drużyno, 
wo ^pierwsze miejsce zajął miejscowy W.

Polska wygrała mecz tenisowy z Francję 5:2
W  poniedziałek zakończył się w War 

szawie międzypaństwowy mecz teniso, 
wy Polska*Francja o puchar , p. amba* 
sadora Noela.

Rezolucja Związku Dziennikarzy Sportowych 
w  tro s c e  o dobro  s p o rtu  lw o w s k ie g o

Odbyte w dniu 30 ub. m. Nadzwy 
czajne Walne Zgromadzenie lwów* 
skiego oddziału Związku Dziennika 
rzy Sportowych R. P. uchwaliło wy* 
słać do LKS. Pogoń, pismo następu* 
jącej treści:

W  związku z konliktem p. Kuchar 
skiego z sekcją lekkoatletyczną Po*

Cracovia b iie  w iedeński FAC 4 :1
Kraków, 3. 5. W  poniedziałek z 0- 

kazji Święta Narodowego Cracoyia ro« 
zegrała międzynarodowy mecz piłkar­
ski z drużyną wiedeńska Floridsdorfer 
A.C., zakończony pięknym zwycię­
stwem Craćoyii w stosunku 4:1 (3:0).

Sukces ten zasługuje tym bardziej na 
podkreślenie, że Cracovia wystąpiła do 
przerwy z 3-ma rezerwowymi i mimo 
to zagrała skutecznie i w pierwszej po* 
łowię zawodów panowała zdecydowa­
nie nad sytuacją. Atak Cracovii. pro­
wadzony przez Korbasa. strzelał dużo 
i celnie, tempo gry było jednak powoi* 
ne, gdyż obie drużyny miały w ,ino- 
gach" niedzielne mecze o mistrzostwo. 
Serię bramek zapoczątkował Malczyk 
w 29 min., zdobywając pierwszy punkt 

j z podania Korbasa. Druga bramkę 
strzelił w 32 min. prawoskrzydłowy 
Skalski. Podwyższył wynik Korbas w 
35 min. Wiedeńczycy w tym okresie 
nie zdobyli się na groźny strzał.

Po zmianie pół goście zagrali lepiej, 
lecz atak ich kombinujący prawie wy­
łącznie środkiem boiska grzeszył bra­
kiem orientacji w sytuacjach podbram* 
kowych, zaprzepaszczając kilka „mu­
rowanych" pozycyj.

W  tym okresie <?rv C.racoyia wzmóc-

W Bóbrce, bieg organizowała miejscowa 
Komenda P. W. 1) Pawełek (Pakowce 15:23
2) Łabiak 16:16, 3) Gac 16:17. Drużynowo: 
1) Związek Strzelecki — Staresioło, 2) Z. S. 
— Brzadowce.

W Radymnie, trasa wynosiła 3 km. Star, 
towało 15 zawodników. Wygrał bieg Bara, 
nów (WKS. -  Radymno) 9:29, 2) Myszka 
(WKS.), 5) Wilk (WKS.).

W Łańcucie, bieg odbył się na trasie 4 
km. Wygrał Turk w czasie 13:35, 2) Szpo, 
nar 13:54, 3) Rutowicz 14:05.

W Stryju bieg odbył - się w ramach uro, 
czystości otwarcia nowego stadionu. Star, 
towało 35 zawodników. W grupie seniorów 
trasa wynosiła 5 km. Wygrał Rak (Pog. — 
Stryj) 16:55:4, 2) Barankiewicz (Pog.) 17:27
3) Zaguła (Pog.) 18:37. W grupie juniorów 
na trasie 2000 m. bieg wygrał Włoch (II»gie 
Gimn.) 9:18, 2) Hofbauer (II. Gimn.) 9:26,
3) Reiner (II. Gimn.) 10:29.

W Stanisławowie, bieg narodowy odbył 
się w obecności przedstawiciel władz z p. 
Wojew. gen. Pasławskim i prez. Miasta Mgr. 
Kotlarczukiem na czele. Startowało 118 za, 
wodników. Bieg organizował Strzelec — 
Górka. — W grupie juniorów na trasie 2 
km. bieg wygrał Czas (Z. S.) 6:46, 2) Mo, 
rawski (Z. S.) 7:03, 3) Schlamp. W grupie 
niestowarzyszonych na trasie 3 km. bieg wy 
grał Tajikiewicz 10:25, 2) Waltosz, 3) Kul, 
czyński. W grupie seniorów trasa wynosiła 
4 km. Bieg wygrał Serednicki (Z. S, — Bro,

I Ostatniego dnia odbyły się dwa spot I 
j kania w grze pojedynczej panów za, i

kończone zwycięstwami Polaków. 
Tłoczyński pokonał Petra 6:4 6:2

! 2:6 6:5. '

goni, Zarząd Klubu WPanów, pi* 
smem z dnia 23 ub. mieś., wysłał o* 
statnio do prasy dłuższe oświadczę* 
nie, z którego wynika, że wiadomości 
w tej sprawie, „oparte były jedynie 
na podsłyszanych i nieścisłych infor* 
macjach'4, i że odnośne informacje 
„miały charakter napaści ze strony o* 
sób, kia których spokój, harmonia i

niła pomoc Górą i Ziżką. Dalsza prze* 
waga przynosi jej czwarty punkt w 10 
min. przea Malczyka. Z  kolei dochodzą 
do głosu Wiedeńczycy i uzyskują ho­
norową bramkę w 18 min. Zdobywcą 
jej był Leinweber. W  końcowych mi­
nutach Cracoyia miała okazie podwyż­
szenia wyniku.

Wiedeńczycy stanowią zespół repre* 
zentujący przeciętny futbal austriacki, 
na poziomie naszych słabszych drużyn. 
W  drużynie tej nikt nie zasługuje na 
wyróżnienie. Jedynie środkowy na­
pastnik Czerwenka odznaczał się ruch­
liwością. Bramkarz Scharl nie pokazał 
wysokiej klasy. Sędzia p. Cenzor. Wi* 
dzów do 5.000.

AKS z w y c ię ż a  G arb arn ię  2:1
Katowice, 3. 5. N a stadionie W.F. 

w Chorzowie odbył się w poniedziałek 
mecz ligowy pomiędzy A.K.S. a Gar* 
barnią krakowską, zakończony zwy­
cięstwem A.K.S. w stosunku 2:1 (2:3).

Prowadzenie dla A.K.S. zdobywa w 
17 min. W ostal, najlepszy gracz miej­
scowy. \y 30 min. dru^ą bramkę strzela

szniów) 12:55:6, 2)Bielawski (Z. S.) 13:25, 
3) Łahaza (Z. S.)

W Rzeszowie startowało 58 zawodników, 
trasa wynosiła 5 km. Bieg wygrał Nowak 
(Res.) w czasie 10:39, 2) Żaczek (Kat. Stów. 
Młodz.).

W Błażowej biegało 25 zawodników', na 
trasie, wynoszącej 3 km. Bieg wygrał Bu, 
kala przed Olechem. Osobny bieg odbył się 
dla miejscowej szkoły powszechnej. Biega, 
ło 45 zawodników na trasie 1500 km.

W Żurawicy, trasa wynosiła 3500 m. bie, 
galo 68 zawodników. Bieg wygrał Maksen 
(Z. S.), przed Dąbrowskim (Z. S.%

W Przemyślu, startowało 42 zawodników. 
Bieg wygrał Moskal (Pogoń — Lwów) —- 
17:44:2, 2) Zolna (Pog. — Lwów o 10 min. 
w tyle, 3) Jaskowiak (Polonia). W grupie 
wojskowej wygrał Bembenek.

W Sandomierzu bieg zorganizowała Ko, 
menda P. W. Trasa wynosiła 5 km. Biega, 
ło 19 zawodników. Wygrał Żmyj w czasie 
19:30.

W Drohobyczu, trasa wynosiła 3 km. 
Pierwszy był Czerwiński (Junak) 8:47, 2] 
Krawców (Junak), 3) Przonka (Z. S. — Mo, 
drycz). Drużynowo: 1) Junak, 2) Z. S. — 
Modrycz, 3) Z. S. Rychcice.

W Borvsławiu, na trasie 3 km. wygrał I, 
waś (Z. S. — Wolanka) 10:29, 2) Baniow* 
ski (Biali) 10:44:2, 3) Szelewy (Sokół) -  
10:57. Drużynowo: 1) Biali, 2) Sokół, 3) 
Z. .S — Wolanka. W sumie w Drohobyczu 
i Borysławiu biegało 116 zawodników.

Na Wołyniu, biegi na przełaj miały prze, 
bieg niezwykły. W Dubnie biegało 338 za, 
wodników (74 juniorów), w Równem 90 za, 
wodników, w Kowlu ,496, w Łucku 228 (88 
juniorów).

Tarłowski zwyciężył Jamaina 7:5 9:7 
6:8 6:0.

W  ogólnej punktacji zwyciężyła Pol? 
ska 5:2.

dobro Pogoni, identyczne są z icb 
własnymi ambicjami 1 interesami".

Wobec takiego postawienia spra* 
wy, przez Zarząd WPanów, Nad* 
zwyczajne Walne Zgromadzenie Od 
działu Z. Dz. S. R. P. stwierdza, że 
informacje, jakie na temat konfliktu 
nie tylko p. Kucharskiego, ale i dal* 
szych siedmiu członków Sekcji L. A. 
Pogoni, pojawiły się w prasie, opar* 
te były na nienasuwających żadnych 
wątpliwości informacjach członków 
Zarządu LKS. Pogoń i wobec tego, 
oświadczenie WPanów z dnia 23 ub, 
mieś, nie jest zgodne ze stanem fak* 
tycznym, przedstawionym przez kom 
petentnych członków Zarządu Pogo*

Zakładając stanowczy protest prze 
ciw treści i tonowi wspomnianego pi 
sma, Nadzwyczajne Walne Zgroma* 
dzenie Oddziału Lwowskiego Zw. 
Dziennikarzy Sport. R. P. stwierdza, 
że zrzeszona w tym Związku prasa 
sportowa nie da się pozbawić prawa 
niekrępowanej niczym krytyki, mają* 
cej wyłącznie na celu dobro sportu 
lwowskiego.

Stankusz, obrońca gości, który kieruje 
strzał Wostala do swojej bramki.

Po przewie A.K.S. zdecydowanie 
góruje nad krakowianami i ma okazję 
do zdobycia kilku bramek. W  ostatniej 
minucie goście zdobywaia honorową 
bramkę przez środkowego napastnika. 

(Dalszy ciąg na stronie 5-tej)
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Ożywiona akcja na wszystkich frontach
Ludność cyw ilna opuszcza B ilbao

Londyn, 3. 5. (PAT) Ag. Reutera 
donosi z kół urzędowych, że gen. Frań- 
co zawiadomił rząd brytyiski. iż strefy, 
■w których mieszczą sie konsulaiy 
państw obcych w Bilbao nie mogą być 
zagwarantowane z uwagi na operacje 
wojskowe. Gen. Franco doradza prze­
niesienie konsulatów z okręgów fa« 
brycznych.

W  sprawie ewakuacji ludności cy­
wilnej Bilbao, gen. Franco poinformo­
wał rząd brytyjski, iż bezpieczeństwo 
akcji ewakuacyjnej nie może być za« 
gwarantowane wobec konieczności pro 
wadzenia działalności lotnictwa prze­
ciwko żegludze w porcie Bilbao i ze 
względu na inne cele wojskowe. Ewa-

TO GWARANCJA SOLIDNOŚCI
Lwfiw-ZafflaBlłBflw.nl.Ooioilni[ka5
1911 Telefon 246-62

< UWAGA
Zwracamy uwagę naszych Czytelników

na ogłoszenie „Darmo na próbę", zamicsz, 
czane w dzisiejszym numerze naszego pis 
sma, gdyż każdy z Czytelników wzamian 
za to ogłoszenie, może otrzymać bezpłatnie 
doskonały nożyk do golenia „Grom Extra 
Cienki",

■Z K i r u  IM T Z .
WYNIKI 2.GO DNIA WYŚCIGÓW KON 

NYGH.
PONIEDZIAŁEK, 3 MAJA B. R.

GONITWA I. -  500 zl. Dla 4 1. og. i kl. 
półkrwi. — Dystans ok. 2.000 m. 1) „Mo, 
nolit" st. „J. Z. S.“, 2) „Prut" p. W. Ujej, 
'skiego. Totalizator zł. 11.

GONITWA II. -  1000 zł. Dla 4 1. i st. 
Og. oraz 4 i 5 1. kl. arab. — Dystans oko, 
ło 2000 m. Wygrał 1) „Menelik" J, Strużyń, 
skiego, 2) „Meczet" St. Zarczewskiego, 3) 
„Pielgrzymka II** St. Zarczewskiego. Totali, 
zator zł. 10.

GONITWA III. -  500 zł. (płoty). Dla
4 1. i st. koni. Dystans ok. 2.400 m. — Wy, 
grał 1) ,Lennik" F. Wójcika, 2) „Ekran II." 
M. f i .  Karlinger, 3) „Paodur" A. Jaroszew^ 
skiego. Totalizator zł. 15.50, fr. 9.50, 9.50.

GONITWA IV. -  900 zł. Dla 4 1. i st. 
Og. i kl. — Dystans ok. 2.000 m. — Wygrał 
1) „Prus" W. Ujejskiego, 2) „Karta" B. i 
K. Stasiewiczów, 3) „Jastek" ] . Strużyńskie# 
go. Totalizator zł. 36, fr. 18, 12.50.

GONITWA V- -  500 zł. Dla 4 1. i st. og.
5 kl. — Dystans ok. 1.600 m. — Wygrał 1) 
„Valdivia" Z. Babeckiej, 2) „Arcachon" H. 
Lewartowskiego, 3) „La Strega'* B. i K. Sta, 
siewiczów. Totalizator zł. 26, fr. 9.50, 7.50.

GONITWA VI. -  700 zl. Dla 3 1. og. i 
kl. -  Dystans ok. 1.200 m. — Wygrał 1) 
„Dworna" M. Ratiejewa, 2) „Bridge P.“- 
«t. „J. Z. S.“ 3) Reine dc Fleurs" P. i S. 
Zarczewskich. — Totalizator zł. 7.50.

GONITWA VII. -  500 zł. Dla 4 1 kl. a, 
rabskich. — Dystans około 1.800 m. — Wy, 
grał 1) „Donia" Karatiejewa, 2) „Certuma" 
st. „Pełkinie", 3) „Rumba II" J. Czerkaw, 
skiego. — Totalizator 22.

(Dalszy ciąg ze strony 4-tej.)
Sędziował p. Trygalski z Poznania sła­
bo. Widzów około 5.000.

Poniedziałkowy mecz ligowy nie 
tmienit kolejności drużyn w tabeli.'

1) Warta
2) Wisła
3) Cracoyia
4) Ruch
5) A.K.S.
6) Warszawianka,
7) Garbarnia
8) Pogoń
9) Ł.K.S.

10) Dąb

pkt. st. br.
11:1 16:3
10:2 19:3
10:4 20:6
.10:2 16:7
10:2 13:7
8:6 15:12
5:5 8:5
5:7 7:11
5:9 12:18
0;36 0:54

6
7
7
6
6
7
5
6
7
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kuację drogą morską gen. Franco okre 
śla jako podstęp ze strony dowództwa 
Bilbao, które każę ludności cywilnej 
opuścić miasto przed zniszczeniem gtna 
chów. Wyrażenie zgody na plan ewa. 
kuacji byłoby — zdaniem gen. Franco 
—= równoznaczne z przyjęciem na siebie 
współwiny w przyszłym zniszceniu 
Bilbao.

Gen. Franco w sprawie ewakuacji 
wysuwa dwie alternatywy: 1) ludność 
cywilna nie ma potrzeby być ewakuo, 
waną do krajów obcych, lecz przybyć 
do Bilbao i Santander, gdzie mogły by 
być utworzone strefy bezpieczeństwa. 
2) Powstańcy skłonni są dopuścić na 
terytorium będące pod ich władzą ko, 
biety, dzieci i starców niezależnie od 
ich przekonań politycznych, z wyjąt­
kiem jedynie tych, o których wiadomo, 
że są przestępcami.

M a n ife s ta c ja  p rz y ja ź n i
austriacko  - w ęg ie rs k ie j

Budapeszt, 3. 5. (Tel. wł.) Dziś 
rano przybyli tu  z Wiednia prezy, 
dent republiki austriackiej Miklas z 
małżonką, kanclerz Schuschnigg, se, 
kretarz stanu dr. Schmidt i kilku 
wyższych urzędników austriackich. 
Na dworcu, bogato udekorowanym, 
powitali gości regent Horthy z mał, 
żonką, członkowie rządu węgierskie,

N eurath  k o n fe ru je  z Ciano
Rzym, 3. 5. (Tel. wł.) Dziś o godz. 

11 min. 25 przybył tu minister spraw' 
zagranicznych Rzeszy baron von N eu­
rath, witamy na dworcu przez ministra 
Er. Ciano, seketarza generalnego partii 
faszystowskiej Starace, ambasadora nie

Cała Polska obchodziła uroczyście 
rocznicę Konstytucji 3  maja

Przebieg Święta Narodowego w ca- 
łym kraju był bardzo uroczysty przy 
tłumnym udziale ludności.

W  godzinach rannych odprawiono 
w świątyniach wszystkich wyznań w 
miastach, miasteczkach i osiedlach uro­
czyste nabożeństwa, po których od­
były się defilady wojska, serdecznie 
witanego przez społeczeństwo.

Program obchodu Święta Narodowe 
go przewidywał również akademie i  
obchody, które odbyły się popołudniu 
i wieczorem.

W  Częstochowie o godz. 10 uroczy­
ste nabożeństwo odprawił kustosz kia, 
sztoru Jasnogórskiego o. Justyn Mar­
czewski. W  nabożeństwie wzięły u- 
dział liczne przybyłe z Gdańska, Po­
znania, Łodzi i  innych okolic kraju 
rzesze pątnicze.

W  Łodzi na placu Katedralnym od­
była się uroczystość przekazania łódz­
kiemu pułkowi piechoty karabinu ma­
szynowego, ufundowanego przez mło, 
dzież 6zkolną.

W  woj. kieleckim po raz pierwszy 
defilada wojskowa odbyła sie we wsi

Zjazd kom itetów porozumiewawczych 
w  Tarnopolu

Tarnopol, 3. 5. (Tel. wł.) W  sali ra- | 
tusza tarnopolskiego odbył się zjazd 
Powiatowych Komitetów Porozumie, 
wawczych zwołany przez zarząd Wo­
jewódzkiego Komitetu Porozumiewaw­
czego. Po zagajeniu i złożeniu sprawo, 
zdania z akcji za czasokres od chwili 
powstania tej instytucji (U . 1. hr.) wy 
głosili referaty: p. Tad. Tomas zewski 
ze Lwowa o sytuacji w Małopolsce 
Wschodniej i wytycznych organizacji

Madryt, 3. 5. (PAT) Armaty po- 
wstańcze, które milczały rankiem dnia 
wczorajszego, wznowiły swa działal­
ność w godzinach popołudniowych, o. 
strzeliwując pryncypalna ulice Mądry, 
tu Gran Via i sąsiednie, które natych­
miast opustoszały

Ostrzeliwanie centrum Madrytu trwa 
ło, z małymi przerwami, dwie godziny. 
Liczba ofiar jest stosunkowo niewiel­
ka, ponieważ ludność korzystaiac z nie 
dzieli tłumnie udała się do dzielnic da* 
lej położonych, dokąd pociski nie się- 
gały.

Bilbao, 3. 5. (PAT) Koresoondent 
Agencji Reutera donosi: Konsul W. 
Brytanii Steyenson i wicekonsul Innes 
opuścili dziś Bilbao na pokładzie tor­
pedowca angielskiego „Faulknorr'*.

go z premierem Daranyi i dostojni, 
cy wojskowi. Obai naczelnicy 
państw ze swymi świtami udali się 
przez główne ulice miasta, owacyj, 
nie witani przez tłumy, do pałacu 
królewskiego, gdzie zarezerwowane 
zostały apartamenty dla prezydenta 
Miklasa.

mieckiego von Hassela oraz posłów 
austriackiego i węgierskiego.

Rzym, 3. 5. PAT) Minister von 
.Neurath złożył niezadługo po przy, 
byciu do Rzymu wizytę ministrowi 
hr. Ciano. Konferencja obu mini, 
strów tfwała blisko godzinę.

Daleszyce, w pow. kieleckim, robiąc o- 
gromne wrażenie na bardzo licznie ze­
branej ludności wiejskiej.

W  Krakowie po mszy św. na Bło­
niach na tle widniejących z jednej stro­
ny na horyzoncie kopców Tadeusza 
Kościuszki i Józefa Piłsudskiego, a 
z drugiej Zamku królewskiego na W a­
welu, odbyła się wspaniała defilada.

W  Poznaniu uroczystości z okazji 
Święta Narodowego 3 Maja rozpoczęły 
się wczoraj wieczorem capstrzykiem na 
placu Wolności. Nastrojowa część ob, 
chodu stanowiło zapelenie symboliczne 
go stosu i odczytanie historycznego 
rozkazu do powstańców śląskich z dn. 
2 maja 1921 r., po czym odbyła się de­
koracja b. powstańców śląskich.

W  Katowicach po defiladzie zebrane 
tłumy Zgotowały wojsku owację.

Środowiska polskie zagranica obcho­
dziły dziś uroczyście Święto 3 Maja. 
W  stolicach państw oraz miejscowo­
ściach, gdzie znajdują się wieksae zgru­
powania Polaków, odbyły sie uroczy­
ste nabożeństwa i obchody.

sekretariatu porozumiewawczego i dr. 
Henryk Orliński z Tarnopola o sytu, 
acji Podola i pożądanych zmianach w 
systemie organizacyjnym.

Zjazd zakończono wyborem woje, 
wódzkiego sekretariatu w osobach p. 
Gustawa Paszkiewicza jako prezesa, 
ks. dziakana Wałęgi, pp. Czarkowskie, 
&o,Go}ejewskiego, Kopcia. Orlińskiego, 
Paciorka, Schweitzera, Siekanowskie- 
go, SDittala i .Szeląga jako członków.

Marsz. Smigły-Rydz 
po zabiegu operacyjnym?
Warszawa, 3. 5. (Tel. wł. — s. b.) 

W  związku z nieobecnością Marsz. 
Smigłego,Rydza na rewii warszaw, 
skiej, część prasy podaje, że przy, 
czyną nieobecności bvła operacja 
migdałków, której sie Marszałek 
miał poddać przed kilkoma dniami.

Stan zdrowia Marsz. Smigłego,Ry 
dza jest zupełnie zadawalający.

Lwów dla Armii
W  związku z wczoraiszym świę, 

tem narodowym miasto Lwów wrę, 
czyło jednemu z pułków lwowskich 
trąbkę pamiątkową.

Wręczenie trąbki przez prezyden, 
ta miasta Ostrowskiego dowódcy 
wspomnianego pułku odbyło się 
przed południem.

Cztery wieki pracy
Rzadką i piękną uroczystość óbcho, 

dził onegdaj Cech Chrześcijańskich 
Murarzy, Brukarzy i Kamieniarzy. Oto 
rok bieżący przyniół z sobą 365-letni 
jubileusz ufundowania cechu i nadania 
mu odpowiedniego przywileju. Biisko 
cztery więc wieki przeszły nad tą starą 
i zasłużoną lwowsko-mieszczańską in­
stytucją rzemiosła polskiego: cztery 
blisko wieki przeszły naszym mistrzom 
budowniczym w zorganizowanej, wi­
domej i dla wszystkich pożytecznej 
pracy.

Toteż obecne prezydium Cechu u- 
miało godnie swój świetny jubileusz 
uczcić; tym bardziej, że równocześnie 
święcono nowy sztandar cechowy, od­
dając stary do zbiorów Muzeum Miej, 
skiego.

Uroczystość zaczęła sie w niedzielę 
rano uroczystym nabożeństwem, w kto 
rym wzięły udział wszystkie lwowskie 
cechy ze swoimi sztandarami. Po nabo­
żeństwie odbyło się w Domu Rzemieśl­
niczym przy pl. Strzeleckim wbijanie 
złotych i srebrnych gwoździ do drzew­
ca nowego sztandaru. Tutaj, w tej uro­
czystości wzięli już udział również za­
proszeni goście, a więc reprezentanci 
władz rządowych i miejskich'. Izb za­
wodowych, prasy, urzędów i zrzeszeń 
pracowniczych.

Żaglowiec zatonął
Grudziądz, 3. 5. (PAT) .Wczoraj w 

godzinach popołudniowych wypłynęło 
na Wisłę na żeglowcu czterech wiośla­
rzy tutejszego klubu wioślarskiego. W. 
pewnej chwili, kiedy żaglowiec znajdo­
wał się na środku Wisły, podmuch wia 
tru wywrócił go. Trzech uczestników 
wyprawy zdołało się uratować, nato­
miast Zenon Ogralski, urzędnik sądu 
okręgowego, utonął.

WYJAŚNIENIE OD ADMINISTRACJI 
„DZIENNIKA POLSKIEGO"

Wskutek omyłki naszej drukarni, w dniu 
30 kwietnia, nie ukazało się w naszym pi, 
śmie ogłoszenie „Darmo na próbę'* o noży, 
kach do golenia Grom.

Ogłoszenie to drukujemy w dzisiejszym 
numerze, po raz drugi zaś ukaże się w wtór, 
kowym numerze.
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Tygodniowy przegląd gospodarki światowej
Krach na giełdach — Zasady porozumienia na rynku cukrowniczym —  Stos włoski o mię­
dzynarodowej konferencji gospodarczej —  Przymusowy wykup terenów węglowych w Anglii 

i upaństwowienie stoczni włoskich —  Regulacja obrotu ziemię w  Niemczech
W szystkie większe giełdy świata ża» 

notowały pod koniec b. tygodnia 
znaczny spadek wartości papierów 
procentowych. Zjawisko to nie jest 
objawem jakiegoś nowego kryzysu 
gospodarczego, a jedynie następ* 
stwem walki ze spekulacja. Giełda 
londyńska niewątpliwie zareagowała 
obniżką papierów procentowych na 
debaty w Izbie Gmin, w czasie któ* 
rych zapowiedziano wprowadzenie 
nowego podatku od zysków. Obecny 
krach jest więc krachem i nie grozi 
większymi następstwami dla życia go* 
spodarczego.

Konferencja cukrownicza przeszedł* 
szy szereg faz optymizmu i pesymi­
zmu zdaje się dobiegać końca. Podo* 
bno zasadnicze . porozumienie osią* 
gnięte zostało ze wszystkimi krajami 
i do uregulowania pozostają tylko 
szczegóły. W  szczególności ustalono 
kontyngenty eksportowe Czechosjo* 
wacji: wyniosą one w pierwszym ro­
ku 340 tys. ton, po czym snadną aż 
do 250 tys. t. w czwartym i piątym ro» 
ku trwania umowy.

W związku z koniecznością poczy* 
nienia pewnych koncesyj kilku kra* 
jom eksportującym cukier istnieje 
prawdopodobieństwo, że — nawet w 
wypadku dojścia do ostatecznego po* 
rozumienia — kontyngent globalny 
dla t. zw. wolnych rynków będzie u* 
stalony na 3.000 tys. t. wobec 3.160 
tys. t. początkowo przewidywanych.

Onegdaj ogłoszono komunikat, któ­
ry podaje zasady ewentualnego poro* 
zumienia. Porozumienie to byłoby za* 
warte na okres 5 lat, przy czym kil* 
ka krajów zgodziło się na zmniejszenie 
swego kontyngentu w pierwszym roku 
trwania układu (.1937/381.

Wyrażane są przypuszczenia, że 
niektóre kraje nie będą mogły w  tym 
roku wyeksportować całości przyzna­
nego im kontyngentu, co wpłynie na 
uzdrowienie t. zw. wolnego rynku. 
Ażeby jednak eksport był możliwie 
dostosowany do zapotrzebowania, 
wprowadzona zostanie klauzula, na 
której podstawie specjalna instytucja 
nadzorcza będzie upoważniona do ró* 
wnomierriego, nieprzekraczającego 5 
proc., ograniczania kontyngentu. Jeże* 
li — przeciwnie — zapotrzebowanie 
rynku wolnego wzrośnie, możliwe bę* 
dzie równomierne podwyższenie kon* 
tyngentów poszczególnych krajów.

Prezes Włoskiego Związku Włó* 
kienniczego, Gino Olivetti. omawiając 
na łamach „Stampy" międzynarodową 
inicjatywę w sprawie liberalizmu han­
dlowego oraz ostatnią konferencję 
gubernatora Banku Włoch. Azzolini z 
prezesem Banku Rzeszy Niemieckiej 
dr. Schachtem, pisze: Po rozmowach 
z premierem belgijskim Van Zeelan* 
dem, dr. Schacht oświadczył, że Niem 
cy chętnie powitałyby szersza współ* 
pracę międzynarodową w dziedzinie 
wymiany nawet w  wypadku, gdyby 
pociągnęło to za sobą konieczność zła* 
godzenia niemieckiej autarkii. Ponad­
to dr. Schacht oświadczył.że Niemcy 
były gotowe zawrzeć układ, dotyczący 
ogólnej stabilizacji pieniądza.

Oczywiście, pisze Olivetti. sprawy 
te były przedmiotem rozmów, odby* 
tych ostatnio w Berlinie pomiędzy 
dr. Schachtem a gubernatorem Ban* 
ku Wioch.

Rozważając z kolei szanse misii go* 
spodarczej, powierzonej Van Zeelan* 
iłowi, p. Olivetti wyraża opinię, że 
powodzenie tej misji zależeć będzie 
irzede- wszystkim od stanowiska Wiel 
'dej Brytanii. Nie będzie można — 
.daniem autora — nawet wkroczyć w  
okres przejściowy, wiodący do pełniej 
szego liberalizmu, jeżeli państwa, po*

| .siadające dodatnie bilanse płatnJoze, 
pierwsze nie zdecydują się na zniesie­
nie utrudnień handlowych.

Stany Zjednoczone uczyniły już w 
tym kierunku pierwsze kroki, otwiera 
jąc swój rynek dla innych państw, ale 
nie posuną się na tej drodze daleko, 
jeżeli nie zostaną poparte przez An* 
glię. Tymczasem niedawne wyjaśnienia 
brytyjskie kanclerza Skarbu Cham* 
berlaina wskazują, że Anglia nie jest 
skłonna pertraktować w duchu libe­
ralnym nawet z państwami, z którymi 
ogłosiła potrójną deklaracje monetar* 
ną, t. j. z Francją i Stanami Zjedno* 
czonymi.

Toteż — zdaniem autora — na An* 
glii ciąży dziś przede wszystkim po* 
ważna odpowiedzialność, ponieważ od 
jej decyzji zależeć będzie dalszy roz* 
wój międzynarodowych stosunków 
gospodarczych. Jeżeli Anglia w dal­
szym ciągu trzymać się będzie syste* 
mu Ottawy, wówczas inne państwa 
zmuszone zostaną również do zacie 
śnienia polityki autarkicznej i ochrony 
własnego systemu gospodarczego. Po­
wstaną stąd nowe ograniczenia han* 
dlowe i nowe trudności dla poszczegól 
nych walut światowych.

Ciekawy eksperyment mamy do za* 
notowania w angielskim przemyśle 
węglowym.

Premier Baldwin oznajmił w dniu. 
26 ub. m. w Izbie Gmin, że specjalny 
Trybunał powołany do oszacowania 
wartości opłat dzierżawnych od tere* 
nów zajętych pod kopalnie węgla w 
W. Brytanii oszacował je na sumę 
66.450 tys. funtów. Jak wiadomo, rząd 
brytyjski zdecydował sie wykupić 
przymusowo prawa wydzierżawienia 
terenów, zajętych pod eksploatację w? 
gla. W  związku z  tym, premier oświad 
czyi, że oszacowanie zostało przyjęte 
i rząd wniesie niebawem do Izby pro* 
jekt specjalnej ustawy, upoważniają­
cej go do wydatkowania powyższej su 
my na wykupienie praw dzierżawnych 
z rąk osób prywatnych. Aczkolwiek

Przemysł chemiczny rozwija się
Tysiące osób zatrzymuje się codziennie 

przed różnymi wystawami sklepowymi i  nikt 
nie ma wątpliwości co do rodzaju, przezna* 
czenia ich użytkowości oglądanych przed* 
miotów.

Jest jednak przy ul. Marszałkowskiej 124 
jedna wystawa sklepowa, co do której wśród 
przechodniów słyszy się najróżnorodniejsze 
zdania i opinie, rzadko trafne, jeżeli chodzi 
o rodzaj i przeznaczenie firmy, którą repre* 
zentuje. Jest bowiem pierwszy w  Polsce 
salon wystawowy wytwórni chemicznej o 
specjalnym charakterze.

Ze względu na znaczenie tej wytwórni 
dla kraju, wartoby zapoznać się z rodzajem 
jej produkcji.

Otóż w Polsce istniały od dawna dwa ty* 
py przemysłu chemicznego: techniczny. O* 
oejmujący takie działy, jak garbarstwo, 
przetwory tłuszczowe (mydło, świece), i  t ,  p. 
oraz przemysł farmaceutyczny. . Do roku 
1932, t. j. do chwili powstania Zakładów 
Chemiczno » Przemysłowych „Mikrochemia" 
nie było w Polsce ani jednej wytwórni pro* 
dukującej odczynniki dla celów naukowo * 
badawczych i chemikalia o wyższych stop* 
niach czystości.

Preparaty te były wyłącznie sprowadzane

Płatność p o d a tkó w  w  m aju
W matu płatne są następujące po* 

datki: do 25 maja — zaliczka miesięcz* 
na na podatek przemysłowy od obrotu 
za 1937 r. w  wysokości podatku, przy 
padającego od obrotu, osiągniętego w 
kwietniu przez wszystkie przedsię* 
biorstwa, obowiązane do publicznego 
ogłaszania sprawozdań o swvcb ope* 
racjach lub do składania sprawozdań 
do zatwierdzenia, a z innych przedsie

nie oznacza to bynajmniej, że rząd an 
'ielski nosi się również z zamiarem wy 
upienia samych kopalń z pokładarni 

węgla, to jednak gdyby w przyszło* 
ści tego rodzaju zamiary powstały, 
wykupienie tych praw będzie znacz* 
nie ułatwione.

Dekretem królewskim opublikowa­
nym w „Gazetta Uffuciale" zostały u* 
państwowione stocznie włoskie o ka« 
pitale ponad 100 milionów lirów, w 
których dotychczas udział Państwo* 
wego Instytutu Odbudowy Przemy* 
słowej. „Iri“ nie przekracza 50 proc, 
kapitału zakładowego. Zaliczono do 
nich stocznie „Ansaldo" w Genui z ka 
pitałem 150 miln. lirów, stocznię „Ode 
ro=Terni-Orlando‘‘ w  Genui z kapita* 
lem 135 miln. lirów i adriatyckie „Can 
tieri Riuniti" w Trieście z kapitałem 
przeszło 100 miln. lirów.

Połowę kapitału powyższych stoczni 
przejmuje obecnie „Iri“, który zacho* 
wa ją w  swoim portfelu do dnia 31 
grudnia 1942 r. Obecne rady zarządza 
jące spółek zostają rozwiązane, skład 
nowych wyznaczony został przez de* 
kret królewski. Akcje wspomnianych 
spółek muszą być złożone do Banku 
Włoch w ciągu 2 tygodni. Właściciele 
otrzymują za nie należność podług 
przeciętnej notowań giełdowych za o- 
kres od października r. ub do chwili 
wejścia w życie dekretu. Maja oni pra 
wo pobrać za dwie poprzednie akcje 
jedną nową.

Zarządzenie wykonawcze do wyda* 
nej w styczniu b. r. ustawy niemiec* 
kiej, regulującej obrót ziemia, postana 
wia, że sprzedaż gruntu w ilości od 
0’5 ha wzwyż wymaga specjalnego ze* 
zwolenia. Tylko w niektórych okrę* 
gach (m. in. Olsztyn i Opole) granica 
minimalna wyiiósi 1 ha. Dotychczas 
wolno było sprzedawać bez licencji, 
obszary do 2 ha, a w  niektórych miej­
scowościach do 5 ha.

Inne rozporządzenie, dotyczące roi* 
ttictwa, zakazuje pozostawianie zie* 
mi odłogiem. Przepisy wyjątkowe do* 
tyczą tylko zagród dziedzicznych.

granicy, mimo, że surowce do wyrobu 
wielu z nich posiadamy w kraju.

Ponieważ przemysł wiprost istnieć nie mo 
że bez odczynników i czy to w poszczegól, 
nych fazach produkcji, czy też przy wypró, 
bowywaniu lub badaniu gotowych fabryka* 
tów, niezbędne są różne rodzaje tego typu 
chetnikalii. Poza tym powyższe związki che* 
miczne są stosowane na szeroką skalę w pra 
cowniach badawczych oraz w szkolnictwie 
wyższym, zawodowym i średnim — unieza, 
Ieżnienie się choćby, częściowe od zagranicy 
nie może być obojętne dla społeczeństwa.

Salon wystawowy „Mikrochemii" służyć 
ma właśnie popularyzacji znaczenia tego 
działu przemysłu chemicznego, a dotychcza* 
sowa produkcja tych Zakładów św-adczyć 
będzie o tym, że wysiłki i dążenia w zrea* 
lizowaniu szczytnych zamierzeń, mimo licz* 
nych przeszkód i trudnośoi, zostały uwień* 
czone poważnym sukcesem.

Nie bez znaczenia bowiem jest i  ten fakt, 
że kilkaset preparatów, jaki dotychczas oprą 
cowała „Mikrochemia", ani jedna licencja, 
ani jeden patent nic został zakupiony za gra 
nicą, a produkcja oparta jest wyłącznie na 
metodach, opracowanych przez polskich che 
mików i na krajowych surowcach.

biorstw — przez przedsiębiorstwa han 
dlowe I. i II. kategorii oraz przemy­
słowe I. i V . kategorii, prowadzące 
prawidłowe księgi handlowe,

Do 31 maja —- podatek przemyslo* 
w y od obrotu za 1936 r. (po odliczeniu 
wpłaconych zaliczek) przez wszystkie 
przedsiębiorstwa handlowe i przemy* 
słowe i samodzielne wolne zaięcia za* 
wodowe, o jle nakazy płatnicze zosta*

ły płatnikom doręczone najpóźniej w 
dniu 1 maja b. r.

Do 7 maja — podatek dochodowy 
od uposażeń, emerytur i wynagrodzeń 
za najemną pracę, wypłaconych przez 
służbodawcę w kwietniu 1957 r.

Do 1 czerwca — przedpłata na poda 
tek dochodowy na rok 1937. przez oso 
by prawne.

Do 5 maja — podatek od energii ele* 
ktrycznej w czasie od 16 do 30 kwiet* 
nia 1937 r.; do 20 maja — podatek, 
pobrany przez sprzedawcę energij ele» 
ktrycznej w ciągu pierwszych 15 dnł 
maja.

Ponadto płatne są w  maju zaległości 
odroczone lub rozłożone na raty z ter* 
minem płatności w tym miesiącu oraz 
podatki, na które płatnicy otrzymali 
nakazy płatnicze z terminem płatności 
również w tym miesiącu.

W ALU TY
Belgi belgijskie S9.50 — S9.07, dolary a* 

merykańskie 5.28 i pół — 5.26, dolary katu* 
dyjskie 5.28 i  pół — 5.26, floreny holender* 
skie 290.82 — 289.10, franki francuskie 23.91 
— 23.77, franki szwajcarskie 121.25 — 120.45 
funty angielskie 26.18 — 26.02, guldeny 
gdańskie 100.20 — 99.80, korony czeskie — 
16.90 — 16.10, korony duńskie 116.89 — 
116.05, korony norweskie 131.48 — 130.50, 
korony szwedzkie 134.98 — 134.00, liry wło, 
skie 24.00 — 23.20, marki fińskie 11.58 — 
11.10, marki niemieckie 123.00 — 121.00, — 
szylingi austriackie 98.00 — 97.00, marki nie 
mieckic srebrne 127.00 — 125.00.

AKCJE
Bank Polski 102.00 -  101.50 — 102.00, -  

Węgiel 19.50, Starachowice 32.50.
Tendencja niejednolita.

PAPIERY PROCENTOWE
3 proc. poż. inwestycyjna pierwsza emisja 

66.00, — serie nienotowanc, 5 proc, poż, in* 
westycyjna druga emisja 65.25 — serie nie, 
notowane, 5 proc. poż. konwersyjna 59.00, 
6 proc. poż. dolarowa 55.50 — kupon 10.17, 
4 proc. poż. jpremiowa dolarowa 40.00 
40.40, 7 proc.! poż. stabilizacyjna 563.00 — 
kupon 9.53, 4 proc. poż. konsolidacyjna — 
54.25 — 55.50 — 55.25 — 53 i trzy ósme, o* 
statnie setki — 53.25 drobne.

DEW IZY
Lwów, dnia 4 maja

Belgia 89.32 -  89.50 — 89.14, Berlin —.
212.78 — 211.94, Gdańsk 100.20 — 99.80, -

P i e r w s z o r z ę d n e

“ * L I S  Y  =
STANISŁAW A WROŃSKA

magazyn i pracownia futer 
L w ó w ,  u l .  i t u t o w s R ie g o  1O

(obok HSflingera)
Przyjm uje wszelkie p rzeróbki, futra, 

dywany n a  przechow anie przez la to . 1816

Amsterdam 290.10 — 290.82 — 289.39, Ko* 
penhaga 116.89 — 116.31, Londyn 26.11 — 
26.18 — 26.04, N. Jork czeki 5.27 i  siedem 
ósmych — 5.29 i jedna ósma — 5.26 i  pięć 
ósmych, N. Jork kabel 5.28 i  jedna czwarta,
-  5.29 i pół -  5.27, Oslo 131.48 -  130.82, 
Paryż 23.85 -  23.91 -  23.79, Praga 18.40 -
18.45 — 18.35, Sztokholm 134.65 — 134.98
— 134.32, Zurych 120.95 — 121.25 — 120.65, 
Wiedeń 99.20 — 98.80, Mediolan 27.95 -
27.75, Helsinki 11.58 -  11.52, Montreal 5.29 
i pół — 5.27..

Tendencja niejednolita.

GIEŁDA ZBOŻOWA 
Lwów, dnia 4 maja

Na Giełdzie obroty w pszenicy, życie, 
jęczmieniu, mące oraz egzekutywna sprze* 
daż otrąb. Pszenica, żyto, len, rzepaki ob« 
niżyły się w cenie. Tendencja naogół skła* 
nia się ku zniżce, usposobienie spokojne.

Ceny loco wagon Lwów:
Pszenica: jednolita czerwona 29.25 —

29.50, zbiorowa czerwona 28.25 — 28.50, — 
jednolita biała 29.00 — 29.25, zbiorowa bia* 
ła 28.25 — 28.50, żyto stand. I. 24.25 —
24.25.

Len 43.00 — 44.00, rzepak ozimy 46.00 — 
47.00, rzepik letni 43.00 — 44.00.

Mąka pszenna razowa do 0—95 procent.
32.50 -  33.00.

Otręby żytnie 13.00 — 13.25, otręby pszen 
ne grube 13.25 — 13.50, otręby pszenne 
średnie 12.00 — 12.50, otręby pszenne miał* 
kie 13.75 — 14.00, otręby jęczmienne 13.50 
-  13.75.
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Kobieta
T. W. Czemiawina w  swei książce 

o losie kobiety w Rosji Sowieckiej 
pisze:

„Już w więzieniu zetknęłam się z 
bardzo uproszczoną metodą w stosun 
ku do kobiet, które należało „dla do. 
bra państwa proletariatu ' zesłać na 
katorgi. .

Kiedy żona przyniosła dla sw.ego 
męża ,wałówkę" oświadczono jej:

— „mąż dostał 5 lat. Naszykujcie 
rzeczy na drogę. Ale, ale, obywatelko, 
wy też przyszykujcie się do drogi, — 
dostaliście 3 lata obozu koncentracyj­
nego. Za trzy dni macie zjawić się tu 
do odjazdu".

Wszystkie, kobiety tej zazdrościły, 
bo: w więzieniu nie siedziała, sędzia 
śledczy nie męczył jej wyciągając ze. 
znania, mogła należycie siebie i męża 
w daleką drogę wyprawić. Ale żadnej 
z nich do głowy nie przyszło, że ta zo­
stała zesłana bez cienia jakiejkolwiek 
winy, lub nawet tylko oskarżenia".

Te kilka jaskrawych przykładów 
podanych w ksiąjtce p. Czerniawinej 
o traktowaniu kobiety w  Z. S. S. R. 
zupełnie wystarczą dla uświadomię- 
nia sobie całokształtu niewoli i bez­
bronności kobiety, jak też i reszty o- 
bywateli „raju na ziemi1*. przed 
wszechwładnym G. P. U., jego tero, 
rem i bezprawiem. Zresztą p. Czer. 
niawina nie jest odosobniona w  oce­
nie położenia kobiety i jej socjalnych 
praw, a właściwie jej bezprawia, na 
terenie Z. S. S. R. U  J. Sołoniewicza, 
w  jego książce „Rosja w  Obozie Kon. 
jcientracyjnym'*, któtra nawiasem mó­
wiąc, w najbliższym czasie ma też u- 
kazać się w polskim przekładzie, znaj 
dujemy na str. 5 drugiego tomu kilka 
wierszy nie mniej charakterystycznych 
dla oceny położenia kobiety po dru­
giej ętronie naszej tysiąc kilometrowej 
granicy:

„W  osiemnastym roku rewolucji 
kobieta zmuszana jest do karmienia 
własną piersią prosiąt, a pensjonarki 
zaś podlegają masowym lekarskim oglę 
dżinom, celem ustalenia ich niewinno- 
ści.

Zdawaćby się mogło, że fakty przy 
toczone powyżej zakrawają na jakiś 
ponury żart, że w  wieku dwudziestym, 
jest wprost nie do pomyślenia gwał. 
cenie i deptanie najelementarniejszego 
uczucia wstydliwości i podobne znę» 
canie się nad godnością osobistą czło< 
wieka, a szczególniej kobiety. Ale tak 
jest w rzeczywistości. Bolszewizm ma 
to do siebie, że, głosząc niby postęp, 
cofa się jednocześnie wstecz. Dążąc 
do nowych form gospodarki, zawra­
ca na miejscu i staje przed przykłada, 
darni gospodarowania znanymi jesz* 
cze ze starożytnej historii. W roz. 
pędzie ku budowie nowego „bezkla- 
sowego społeczeństwa" stwarza naj­
gorsze formy niewolnictwa. Pozba­
wiwszy wszelkich praw swvch oby­
wateli, równouprawnia z nimi kobie. 
ty. Wyrzuciwszy piękne hasło: „dzie­
ci — to kwiaty ziemi" — w  rzeczywi­
stości doprowadza do niezliczonych 
hord, zgłodniałych, zdziczałych, po. 
zbawionych dachu i jakiegokolwiek 
dozoru „bezprizorników". wałęsają­
cych się po niezmierzonych obszarach 
swojej ojczyzny i likwidowanych za 
pomccą kulomiotów, lub „obozów 
koncentracyjnych".

O ile p. Czemiawina i T. Solonie- 
wicz w swoich dziełach opisują kobie­
ty w  Sowietach prześladowane i gnę­
bione, to p. J. A. Ławrow w swej 
*55j,ążc,e »W kraju eksperymentów" 
(Charbin, Wydawnictwo M. W. Zaj- 
cew), podaje typ kobiety faworyzo­
wanej przez władze sowieckie i wysu­
wanej! na kierownicze stanowiska 
,,ruchu kobiecego".

P. Ławrow, zajmujący jako „spec** 
dość odpowiedzialne stanowisko w 
Ministerstwie skarbu Buriacko - Mon 
golskiej - Sowieckiej Republiki, o. 
rzymał zaproszenie G. P. U. na akade­
mię, urządzoną z powodu 10-lecia ist­
nienia tej późnej katowskiej instytu­
cji. Wvmigiwanig się od tak zaszczyt*

w Rosji Sowieckiej
nego zaproszenia byłoby zbvt ryzy­
kowne. więc musiał przyjąć zaproszę*

: i właśnie podczas tego obchodu 
spotkał się z kobietą, która opisuje w 
swej książcze (str. 136-137-138).

Oto jak wygląda ten typ „zasłużę- 
tej" z punktu widzenia bolszewików 

kobiety:
„Na podium weszła pani K., znana 

miejscowa działaczka ruchu kobiece-
’*. k tórej robota, najprawdopodob­

niej w zupełności odpowiadająca jej 
wewnętrznym przekonaniom, sprowa­
dzała się do burzenia, za pomocą in­
tensywnej agitacji, podstaw bytu pa- 
triarchalnej rodziny, do. według ter­
minologii oficjalnej, „oswobodzenia 
kobiety z pęt" domowego ogniska, 
przestarzałych pojęć, burżuazyjnej mo 
ralności itd. — wszystko to pod przy­
krywką nęcącego hasła „kobiecej nie­
zależności i udziału kobiety na równi 
z mężczyznami w sprawach kierowni­
ctwa nawą państwowa".

„Ta wysoka postawna kobieta, li­
cząca napę a no około 35 lat, z dużymi 
oczami i pięknymi niegdyś rysami se­
mickiej tawarzy, wyraziła chęć podzie­
lenia się z obecnymi wspomnieniami 
ze swej pracy w czerczwyczaice. 
Obecni prosili i p. K?zaczęła ze wszys 

Stkimi szczegółami opowiadać, jak pod 
czas w alk bratobójczych na Syberii, 
ona, wtedy piękna i młoda dziewczy­
na, dla wydobycia niezbędnych dla G. 
P. U. wiadomości, dotyczących dyz- 
lokacji wojsk białych „kołczakowców"

ORYGINALNE ANGIELSKIE

POWSZECHNY SKŁAD ODZIEŻY LWOW-PASAZ MIKOLASCHA

W yjaśnienie posła dr. Zdzisława Stromkiego 
b. prezydenta m. Stanisławowa

Od b. prezydenta m. Stanisławowa 
posła dr. Zdzisława Strońskiego otrzy 
mujemy następujące pismo:

Od kilku tygodni w pianach spółki 
Prasy Nowej we Lwowie a mianowi- 

w W ieku Nowym, Ekspresie Wie 
czornym i  Niedziela Rano, pojawiały 
się artykuły omawiające moją działał, 
ność i  postępowanie, jako prezydenta 
m. Stanisławowa. Były one tak nie. 
prawdziwe, jaskrawo fałszywie na­
świetlające moją gospodarkę, że uwa­
żałem, iż milczenie jest jedyną odpo­
wiedzią na podobne napaści, gdy  jed­
nak w dalszym napastowaniu mojej 
osoby, przekroczono już wszelki umiar 
i uczciwość, postanowiłem odpowie.
dzieć.

Zarzucono mi, że zubożyłem i znisz. 
czyłem miasto. Gdy Obejmowałem mo­
je czynności zastałem miasto w  nad­
zwyczaj ciężkich warunkach finanso­
wych. Urzędnicy nie mieli wypłaco­
nych poborów, emeryci miejscy, a 
także robotnicy Miejskiej Gazowni 
mieli duże zaległości w płacach. Wpły 
wy miasta były zajęte przez Izbę skar­
bową z powodu nieuregulowania 
przez gminę zobowiązań od dłuższe­
go czasu. Stan zadłużenia miasta wy. 
nosił ponad 10 milionów złotych. Od 
razu podjąłem pracę nad uporządko. 
waniem finansów miejskich. Wyrów, 
nałem w krótkim czasie zaległości w 
płacach tak  czynnych urzędników i ro­
botników, jak i emerytów. Przepro­
wadziłem akcję oddłużenia miasta i 
stan zadłużenia spadł obecnie na 7 mi­
lionów złotych, zostały ustalone i unor 
mowane wszystkie zobowiązania gmi­
ny. Regulowałem też dawne zobowią­
zania wobec przedsiębiorców prywat­
nych. Jako jeden z przykładów poda­
ją rzecz następującą: Jeden z przedsię­
biorców p. Weingarten i spólnicy wy­
kazał mi, że wykonał roboty kanali­
zacyjne, których koszt miał być po­

i „sieinienow.ów", odwiedzała miesz­
kania i namioty białych oficerów, 
przepijała z nimi cale noce, należała, 
przechodząc z. rąk do rąk. do każdego

PŁASZCZY, SUKIEN
p o l e c a  N A J T A N I E J

i KOSTIUMÓW

K onfekcja dam ska FEM IKA
P. T . U rzędnikom udzielam y kredytu na dogo

Lwów, pl. Halicki 12a, I. p.
i (róg  ulicy B atorego) 

i dogodne spłaty. 728

od kogo mogła tylko wydobyć jakąś 
tajemnicę wojskową lub ściśle poufny 
rozkaz i w ten sposóg zdobyte wiado­
mości komunikowała natychmiast G. 
P. U.

Słuchając tę kobietę, która bez cie 
r.ii żenady opowiadała przed licznym 
audytorium o najintymniejszych mo­
mentach swego życia, nie chciałem 
wprost wierzyć własnym uszom, nie 
chciałem wierzyć w  możliwość istnie­
nia podobnego cynizmu.

Po zakończeniu audytorium nagro­
dziło p. K. rzęsistymi oklaskami, lecz 
ja strasznie zawstydzony ciągle myśla- 
łem o jej mężu, dość wybitnym i in­
teligentnym komuniście, który naj­
prawdopodobniej był obecny na tym 
obchodzie.

W  każdym razie zasługi p. K. zosta­
ły należycie ocenione i wkrótce zosta­
ła mianowana kierowniczka „ruchu 
kobiecego" całej buriacko - mongol­
skiej Republiki".

kryty z kredytów Fuduszu Pracy. Kre 
dyty te zarząd gminy wbrew przezna­
czeniu zużył na inne cele. Wyżej wy­
mienione przedsiębiorstwo, aby do­
pełnić swych zobowiązań wobec ro­
botników i dostawców, zaciągnęło sze 
reg drogich pożyczek wekslowych, a 
wobec tego, że miasto nie pokrywało 
swoich zobowiązań, przedsiębiorstwo 
znalazło się wobec ruiny finansowej. 
Sprawy te również uregulowałem. W 
ciągu mego dwuletniego urzędowania, 
zbudowano dwie hale targowe nową 
halę uboju cieląt i szklarnię, podjęto 
rozbudowę elektrowni, wykonano in­
westycje w  gazowni. W  tym samym 
czasie zwiększono tabor miejski i przy 
stąpiono do zorganizowania zakładu 
czyszczenia miasta. W ykonano dalsze 
prace nad zabrukowaniem i asfaltowa 
niem ulic. Założono zieleńce, uporząd 
kowano zaniedbany plac Trynitarski 
i założono nowy park. Podjęto też pra 
ce nad poniechanym od wielu lat pro­
jektem budowy wodociągów. Wyko* 
nano wiele innych prac, których nie 
wyliczam. Miejska Komunalna Kasa 
Oszczędności nie pozostawała w ża­
dnym stosunku zależności służbowej 
od gminy za mego urzędowania, gdyż 
ja zastałem zarząd komisaryczny w 
Kasie. Stawianie mi zarzutu w tych ar­
tykułach, że ja ponoszę jakąkolwiek 
odpowiedzialność z powodu niedopa­
trzenia jest świadomym kłamstwem. 
Kasa znalazła się w  maju ubiegłego ro 
ku przez swą gospodarkę w takich wa 
runkach, że nie mogła wypłacać wkła­
dów posiadaczom książeczek oszczę­
dnościowych. Zwrócono się do mnie o 
pomoc. Pomocy w staraniach o kre* 
dyty sanacyjne udzieliłem, i wspól­
nie z delegatem ministerstwa skarbu 
ś. p. profesorem Mianowskim uzyska­
liśmy dla Kasy Oszczędności od maja 
do grudnia 1936 r. około 2 miliony 
złotych pomocy finansowej, I to tylko

umożliwiło dalszą działalność Kasy 
uratowało mieszkańców, którzy zło­
żyli w Kasie swe oszczędności od ru­
iny. Stan strat spowodowanych po­
przednią gospodarką wynosi przeszło 
milion złotych. Tak wygląda prawda 
o Kasie Oszczędności.

Te sprawy są w dochodzeniu proku

ratorskim i sądowym dlatego na tym 
poprzestaję.

Oświadczam też, że nikomu nie u- 
chybiłem w jego czci, ani też mnie nikt 
nie pociąga do żadnej odpowiedzial­
ności, żadnej urzędniczce nie groziłem 
redukcją. Zwolniono tylko za mego 
czasu kilku pracowników z powodów 
służbowych: Ze Stanisławowa odcho. 
dzę sam i z własnej woli zgłosiłem 
rezygnację. Niesłychane zaś metody 
napaści, pozostawiam właściwej oce­
nie. — Dr. Zdzisław Stroński poseł 
na Sejm.

ZJE S P O S Z T l

W dniu 24 kwietnia 1937 odbyło się zwy. 
czajne Walne Zgromadzenie Lwowskiego To 
warzystwa Łyżwiarskiego i  Lwowskiego Klu 
bu Tenisowego. Po wysłuchaniu sprawozda 
nia wydziału z czynności za rok 1936-37 — 
przyjęto wniosek Komisji Rewizyjnej o u. 
dzielenie Wydziałowi na rok 1936-37 abso­
lutorium, następnie zaś uchwalono preli. 
minarz budżetowy na rok 1937.38. — Przed 
przystąpieniem do wyborów, przewodniczą­
cy podał do wiadomości Walnego Zgroma­
dzenia rezygnację dotychczasowego prezesa 
Towarzystwa płk. dypl. Dra Stanisława 
Kiinstlera z zajmowanego stanowiska, który 
ze względów służbowych opuścił Lwów, 
przenosząc się do Warszawy. — W uznaniu 
wybitnych zasług, jakie płk. dypl. dr. Sta­
nisław Kunstlcr oddał Towarzystwu w cią­
gu swojej pięcioletniej działalności na sta­
nowisku prezesa — Walne Zgromadzenie u- 
chwaliło przez aklamację mianować Go 
swym Członkiem Honorowym.

W wyniku przeprowadzonych wyborów, 
prezesem Towarzystwa na okres trzech lat 
został ppłk. Tadeusz Tomaszewski.

Następnie dokonano uzupełniającego wy­
boru czterech członków Wydziału, oraz wy­
brano trzech członków Komisji Rewizyjnej 
i Sądu Rozjemczego, wobec czego skład 
Wydziału Towarzystwa na rok 1937-38 jest 
następujący: prezes: ppłk. dypl. Tadeusz 
Tomaszewski, wiceprezesi: Władysław Ku- 
char, inż. Bronisław Waydowski, członko­
wie: inż. Stefan Błażyński, Marian Bere­
zowski, prof. Bożydar Dąbrowski, Bolesław 
Frenkcl, prof. Jan Kamiński, Florian Łow. 
czyński, Adam Neuman, inż. Jerzy Reiss, 
Alfred Rudkowski, inż. Stanisław Ulenie. 
cki, Józef Wełeszczuk, mgr. Andrzej Wojta­
siewicz; Komisja Rewizyjna: Jerzy Marski, 
Stanisław Miętus, Franciszek Zaremba; Sąd 
Rozjemczy: Dr. Witold Dżułyński, Erancii 
szek Fuchs, Dr. Jerzy Wodzicki.

AUSTRALIA BIJE MEKSYK 4:1
W meczu tenisowym o puchar Davisa — 

Australia pokonała Meksyk 4:1. Ostatniego 
dnia Quist pokonał Tapia 6:2, 6:4, 4:6, 6:3, 
a Mograth oddał punkt bez walki Reyeso.

AMERYKA BIJE JAPONIĘ 5:0
Drugi mecz tenisowy o puchar Davisa w 

strefie amerykańskiej pomiędzy Ameryką i 
Japonią, wygrała Ameryka 5:0. W  drugim 
dniu para Budge — Gene Mąko, wygrała 
z parą  japońską Yamagishi — Nakano 6:0, 
6:1, 6:4. W trzecim i  ostatnim dniu Budge 
wygrał z Yamagishi 6:2, 6:2, 6:4, a  Paker — 
Pajkowski pokonał Nakano 6:0, 6:0, 6:2.

POLSKA PRZEGRYWA Z FRANCJĄ NA 
MISTRZOSTWACH EUROPY W KO- 

SZYKÓWCE
W poniedziałek wieczorem rozpoczęły się 

w Rydze mistrzostwa Europy w koszyków­
ce. Polska rozegrała pierwszy mecz z repre­
zentacją Francji, przegrywając do ostrej i 
niesłychanie zaciętej walce nieznacznie — 
29:24. Inne wyniki techniczne pierwszego 
dnia przedstawiają się następująco: Litwa 
Włochy 22:20, Łotwa — Czechosłowacja 
44:11, Estonia — Egipt 44:15.

ę w O w n u  TOWSKJŁGOiMsti
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W przededniu wiosennych 
zawodów

Zniżki k o le jo w e  m  W ystaw ę
Tegoroczne zawody konne urządza* 

ne w ramach meetingu popularnego 
Polskiego Związku Jeździeckiego, a 
organizowane przez Małopolski Klub 
Jazdy Konnej i Oddział Konny Soko* 
ła=Macierzy na terenach tego ostatnie* 
go, przynoszą niezmiernie ciekawy i 
urozmaicony program konkurencji je* 
ździeckich:

Biegi w terenie, na przełaj i od 
punktu do punktu, powinny znaleźć 
wielu zwolenników wśród publiczności 
lwowskiej, wśród której wyścigi prze* 
szkodowe na torze cieszą się popular* 
nością. Zasadniczo biegi na przełaj 
(cross Cantry), będące wzorem pó* 
źniejszych wyścigów przeszkodowych 
(steeple*chase) różnią siię jedynie tym, 
że są rozgrywane w terenie na prze­
szkodach naturalnych a  jeźdźcami są 
wyłącznie amatorzy (nie żokeje zawo­
dowi). Biegi te będą rozgrywane w 
czwartek i sobotę rano w terenie, z fi* 
nishem koło cegielni nad Łyczakowem.

Do następnego działu konkurencji 
będą należały Konkursy skoków przez 
przeszkody rozgrywane przez wszyst* 
kie cztery dni zawodów po południu 
(po trzy różne konkursy dziennie), 
między którymi prawie połowę stano* 
wią konkursy zarezerwowane wyłącz* 
nie dla pań i  jeźdźców cywilnych. Dzię 
ki takiemu programowi wpłynęły zapi­
sy nienotowanej dotychczas we Lwo* 
wie liczby zawodniczek i zawodników 
cywilnych, znanych ze swych startów 
w Warszawie i Zakopanem.

Ostatnim rodzajem konkurencji, to 
Konkurs Ujeżdżania, stanowiący wyż* 
szy szczebel techniki i rutyny jeździec* 
kiej. Konkurs ten składać się będzie 
z dwóch części: „A‘‘ t. zw. próby na 
czworoboku, to jest samego ujeżdżania 
konia na ograniczonym terenie na. uje* 
żdżalni i próby „B“, przebiegu postu* 
szeństwa, w której zostaje sprawdzone 
panowanie jeźdźca nad koniem w tere­
nie i na przeszkodach. Ile ciekawych’ 
momentów stwarza ta konkurencja, mo 
gą powiedzieć nieliczni zeszłoroczni ob­
serwatorzy tego po raz pierwszy roz* 
grywanego konkursu ujeżdżania.

Jeżeli chodzi o zapisy, to przewyż* 
szają one liczbę koni zapisanych w ro* 
ku ubiegłym. Wśród jeźdźców zobaczy 
my asów z całej Polski, a przede wszyst 
kim Olimpijczyków. Z  jeźdźców cywil* 
nych musimy wymienić płk. s. s. Rom- 
mla, p. Wickenhagenia, hr. Roztwo* 
rawskiego, p. Strzeszewskiego, panie: 
Osserową, Rozwadowską, Kraińską^ 
Wodzińską, Meysztowiczówną i szereg 
Snnych nie startujących, dotąd we Lwo* 
yde.

Dla zorientowania się w szczegółach 
podajemy program:

czwartek 6 maja godz. 8 w terenie: 
bieg od punktu do punktu, dystans 
3000 m. Bieg na przełaj, dystans 4000 
—5000 m. Godz. 14 na boisku S. M. ul. 
Cetnarowska 17: Konkurs dla Pań i 
jeźdźców cyw. (przeszkody do 1.10 m.). 
Konkurs dla Pań (przeszk. do 1.00 m.). 
Konkurs Młodego Pokolenia.

Piątek 7 maja godz. 8 na boisku S.
M. Pokaz konia wierzchowego. Kon* 
kurs Otwarty (przeszk. do 1.20 m.). 
Konkurs dla Pań i Jeźdź. Cyw. (prze* 
szkody do 1.10 m.). Bieg Myśliwski 
Młodego Pokolenia zakończony łapa* 
niem lisa.

Sobota 8 maja godz. 8 w terenie: 
Bieg od punktu do punktu Młodego 
Pokolenia. Dyst. 2000—3000 m. Bieg 
od punktu do punktu (ciężki). Dyst. 
3000—4000 m. Bieg ną przełaj (ciężki). 
Dyst. 6000—7000 m. Godz. 14 na boi­
sku S. M. Konkurs Otwarty (przeszk.

^ a i n i ^ l u j
c o d r i e n n i eo f . o. ni.

konnych
do 1.20 m.). Konkurs Parami (przeszk. 
do 1.10 m.). Konkurs Szybkości dla 
Pań.

Niedziela 3 maja godz. 8 na boisku 
S. M. Konkurs Ujeżdżania Konia o na­
grodę Miasta Lwowa i Miejskiej Kasy 
Oszczędności, Próba „A”. Godz, 14: 
Próba „B“ w skokach przez przeszkody. 
Konkurs Szybkości dla Pań i Jeźdźców 
Cyw. (przeszk. do L20 m.). Konkurs o 
nagrodę Kasyna Narodowego (przesz, 
do 1.40 m.).

X  p r a s y  Z i e m  P o L - W s c h o d n i c h
O JĘZYK POLSKI W CERKWIACH

Redakcja „ G r e k o K a t o l i c k a "  
(organ Polaków wyznania grecko*ka* 
tolickięgo) zamieściła list otwarty do
X. X. biskupów obrządku gr.-katol. 
w  sprawie używania języka polskiego 
w cerkwiach, w których modlą się Po* 
lacy. Poniżej zamieszczamy zakończę* 
nie tego b. charakterystycznego listu:

„Imieniem półmilionowej polskiej grupy 
greko • katolików diecezji: przemyskiej, 
lwowskiej, stanisławowskiej i  Administracji 
Apostolskiej Łemkowszczyzny, zwracamy się 
do naszych Najprzewielebniejszych Księży 
Biskupów, a w pierwszym rzędzie do Jego 
Ekscelencji Księdza Metropolity hrabiego 
Andrzeja Szeptyckiego z gorącą prośbą i- 
petycją, o łaskawe polecenie swym podwła* 
dnym księżom proboszczom, by zecbcieli sto 
sować się do życzeń swoich parafian poi* 
skiej narodowości, w szczególności, by usu* 
nęli niezwłocznie nasze narodowe i języko* 
we upośledzenie w Cerkwi, wprowadzili ści* 
śle według procentu narodowościowego — 
(zgodnie ze statystyką) polskie kazania w 
cerkwiach tych parafij, gdzie znajduje się 
większość greko » katolików Polaków. Tam 
zaś, gdzie polsko » języczna ludność gre* 
cko < katolicka znajduje się w mniejszości, 
by dla niej, choć kilka razy w miesiącu glo* 
szono w cerkwi polskie kazania i nabo* 
żeństwa dodatkowe. Ponieważ według sta*, 
tystyki urzędowej co siódmy greko • kato* 
lik jest polskiej narodowości, względnie po* 
dał polski język ojczysty, przeto w myśl za. 
sad chrześcijańskiej sprawiedliwości, nale* 
żą się nam w co siódmej cerkwi polskie ka* 
zania i nabożeństwa dodatkowe oraz także 
polskie urzędowanie w gr. . kat. urzędach
parafialnych.

Jesteśmy głęboko przekonani, że o na. 
szym dotychczasowym pokrzywdzeniu w 
cerkwi nie są nasi Najprzewielebaiejsi Ar*, 
cypasterze powiadomieni. Dlatego też o* 
śmielamy się niniejszym wystosować ten a* 
pel i prośbę, by tym łatwiej i tym pewniej 
dotarły do Ich Ekscelencji. —■Znamy wiel* 
koduszność naszych Władyków. W  szcze. 
gólności Ksiądz Metropolita Szeptycki bę« 
dąc sam polskiego pochodzenia, zapocząt. 
kowal jeszcze przed wojną przyznanie na* 
leżnych nam językowych praw W Cerkwi. 
Początek byl zrobiony i  pierwsze listy pa< 
sterskie rozległy się z cerkiewnych kazał* 
nic przed wojną po polsku.

Wierzymy, że tym bardziej, po uzyskaniu 
niepodległości i  we własnym naszym Pań* 
stwie doczekamy się urzeczywistnienia na. 
szych praw językowych, że Ńajprzewieleb* 
niejszy Ksiądz Metropolita poprowadzi roz. 
poczęte dzieło sprawiedliwości do końca i 
skłoni również inne diecezje, zwłaszcza prze 
myską, mającą przeważnę liczbę gr. „ kat., 
polsko ». języcznej ludności, do wprowadzę, 
nia z powrotem w polskich grecko » katol. 
parafiach polskich kazań. Apel ten kieruje, 
my z synowskim przywiązaniem i przeko. 
naniem, że zostanie przez naszych Najdo, 
stojniejszych Arcypasterzy wysłuchany".

Apel ten jest chyba w 100 procen* 
tach uzasadniony.

NIE DAWAĆ PRZEKRĘCAĆ 
NAZWISK!

„ P o b u d k a "  — czasopismo spo* 
łeczno * gospodarcze Podkarpacia po­
rusza bardzo doniosłą w  naszej dziel* 
nicy sprawę:

„W Małopolsce Wschodniej, gdzie rodzi* 
ny polskie od wielu wieków, jak dawno się* 
gają pierwsze historyczne wiadomości o 
dziejach tej ziemi, mieszkają obok rodzin ru. 
skich, trafiają się dziś wielokrotnie nazwi* 
ska takie jak „Petrowycz" zamiast pierwo* 
tnego „Piotrowicz", ^.Ustryckij", zamiast 
„Ustrzycki", „Dykij‘‘ zamiast „Dzik", „Dni. 
strianskij" zamiast „Dniestrzański", „Bilyj" 
zamiast „Biały" i  wiele podobnych. Przy, 
czyną takiego przekręcania nazwisk polskich 
była za czasów zaborczych albo nieznajo. 
mość zasad pisowni polskiej i  chęć uprosz. 
czenia sobie trudności w wymawianiu tych 
nazwisk o wyraźnie polskim brzmieniu, jak 
to było pod zaborem niemieckim — albo 
też dążność do wynaradawiania rodzin poi. 
skich, praktykowana przez osoby urzędowe 
innej narodowości, prowadzące metryki. — 
Takimi urzędnikami stanu cywilnego za cza*

Ministerstwo Komunikacji zawiada 
mia, że osoby, udające się na Między* 
narodową W ystawę w Paryżu 1937 r. 
i powracające z tej W ystawy będą mo 
gly korzystać z następujących ulg.

Przy przejazdach indywidualnych 
zarówno z Polski, jak i tranzytem 
przez Polskę, podróżni korzystają z 
ulg 33 proc, na przejazdach od dowol* 
hej stacji P. K. P., lub dowolnego 
punktu granicznego do jednego z pun*. 
któw granicznych polsko*niemieckich 
oraz do punktu granicznego pod Ze»

Paryską

sów . zaboru austriackiego byli u nas, a są 
i obecnie, także księża grecko » katoliccy.

Zdarzało się, że jakiś Polak rzym. « katol. 
nazywający się dajmy na to Bielecki, miał 
daleko do swojego kościoła, a więc po przyj 
ściu na świat dziecka u takich Bieleckich-, 
kumowie nieśli młodego obywatela do 
chrztu do miejscowej cerkwi. Ksiądz grecko, 
katolicki' dziecko ochrzcił, zapisał je do księ 
gi metrykalnej, ale jakoś „zapomniał" po. 
słać do właściwej parafii rzymsko » katolic. 
kiej przepisowy papierek urzędowy z za. 
wiadomieniem o tym chrzcie. A kiedy pó. 
źniej trzeba było zapisać dziecko do szkoły 
— pokazało się, że nasz miody „Bielecki" 
ma w swojej metryce wypisane nazwisko 
„Bileckij". I tak rodzice byli Bieleccy wy* 
znania rzymsko » katolickiego, a syn otrzy.

■ mai metrykę, w któTej czarne na białym było 
wypisane, że nazywa się Bileckij i jest gre. 
ko . katolikiem. Ojciec i matka kręcili glo* 
wami, bo się im ta zmiana jakoś „nie w i ­
działa", ale wśród rozlicznych- kłopotów nie 
mieli czasu i pieniędzy, aby starać się o 
sprostowanie urzędowe takiego błędu. Bo to. 
i. podanie trzeba było pisać, a nalepić sten* 
ple; nachodzić się nie mało po urzędach".

W  dalszym ciągu „Pobudka" przy*- 
pomina, że w 1936 r. Min. Spr. Wewn. 
wydało zarządzenie o sprostowaniu 
pisowni nazwisk polskich i pisze:

„Wystarczy, aby osoba chcąca uzyskać u. 
rzędowe sprostowariie skażonego nazwiska 
na właściwe, czysto polskie, wniosła do swo* 
jego Starostwa prośbę na piśmie, albo na. 
wet — w razie trudności z napisaniem poda, 
nia — zgłosiła się w Starostwie z ustną 
prośbą o takie sprostowanie. Trzeba tylko 
dołączyć do takiej prośby swoją metrykę 
albo jej uwierzytelniony odpis, lub też wy* 
ciąg metrykalny. A  jak nie można wydobyć 
z urzędu parafialnego swojej; metryki, tó 
wystarczy napisać w podaniu, gdzie się by. 
ło ochrzczonym. Podania o sprostowanie 
nazwiska, mogą być również zbiorowe. Oj. 
cowie rodzin powinni prosić także o spro. 
stowanie nazwisk w metrykach swoich dzie. 
ci.

Także same władze i urzędy, przy różnych 
czynnościach, stykając się w urzędowaniu z 
osobami narodowości polskiej o skażonych 
nazwiskach, mają zwracać uwagę takich o. 
sób na właściwe brzmienie ich nazwisk i 
pouczać w  jaki sposób mogą bez trudu u. 
zyskać ich sprostowanie.

Nie wątpimy, że poruszona tutaj sprawa 
zainteresuje niejednego z Naszych Czytelni, 
ków i  Przyjaciół. Warto też wspomnieć o 
niej temu i owemu ze znajomych, który po* 
sługuje się dziś przekręconym nazwiskiem.

Kiedy zaś dziecko rodzjiców obrządku 
rzymsko « katolickiego zostało wskutek du* 
żej odległości od kościoła parafialnego o* 
chrzczone w  pobliskiej cerkwi, to nię.zapom 
nijmy, przy nadarzającej się sposobności 
powiedzieć o tym proboszczowie swojej pa. 
rafii rzymsko « katolickiej. Nie zaszkodzi 
bowiem przekonać się i upewnić, czy takie 
dziecko zostało wpisane do księgi metrykal* 
nej swojej właściwej parafii.

Niech nam nie przepadają dusze".

JESZCZE O PRZYSZŁYM PREZT* 
DENCIE STANISŁAWOWA

(.Kuiri&r S t a n i s ł a w o w s k i  
porusza jeszcze raz sprawę wyboru 
przyszłego prezydenta m. Stanis.awo- 
wa, pisząc na marginesie ostatniego 
posiedzenia stanisławowskiej Rady 
miejskiej, że —

„odbyło się ono w atmosferze ogólnego u. 
spokojenia, co należy w głównej mierze 
przypisać tej okoliczności, że radni miejscy 
będąc w żywym kontakcie z ludnością mia* 
sta — podobnie jak i  ona — odnoszą się 
z dużą sympatją i uznaniem do osoby wice* 
prezydenta miasta p, mgra Fr. Kotlarczuka, 
który kieruje Zarządem miejskim. Oczywi* 
ście sprawa następstwa na fotelu prezydials 
nym była przedmiotem dyskusji wśród li* 
cznie reprezentowanych na tym posiedzeniu 
ugrupowań radzieckich.

Możemy ogólnie tylko stwierdzić, że je* 
dynym wysuwanym na to stanowisko kan* 
dydatem jest p. wiceprez. Kotlarczuk, który 
w czasie swej długoletniej pracy w naszym 
Samorządzie, umiał zawsze pogodzić inte* 
resy i  dobro miasta z interesami ludności,, 
doceniając przy tym znaczenie czynnika o* 
bywatelskiego jako aktywnej wartości w 
życiu „ i  rozwoju miasta",

brzydowicami i z powrotem na podsta, 
wie imiennej karty stałego wstępu na 
Wystawę. („Carte de łegitimation").

Grupy podróżnych z Polski złożo­
nych conajmniej z 60 osób zaopatrzo* 
nych w karty stałego wstępu na Wy* 
stawę mogą korzystać przy przejaz* 
dach od dowolnej stacji P. K. P. do 
jednego z punktów granicznych pol» 
sko * niemieckich oraz do punktu gra 
nicznego pod Zebrzydowicami i z po* 
wrotem z ulgi 50 proc, po złożeniu po 
dania najmniej na 14 dni przed żarnie* 
rzonym wyjazdem do tej Dyrekcji 
Okręgowej Kolei Państwowych w o* 
brębie której leży stacja wyjazdu.

Ulgi powyższe będą stosowane do­
piero w terminie od dnia 15 maja do 
dnia 15 listopada 1937, r. (mimo od* 
miennego terminu podanego w  kartach 
wstępu na Wystawę) z tym.że prze* 
jazd „z powrotem" musi być ukończo 
ny w ciągu 60 dni od daty stempla ka* 
sy biletowej na przejazd pierwotny 
(na Wystawę).

Ulgi te w drodze z powrotem mogą 
być stosowane jedynie pod waran* 
kiem stwierdzenia na karcie, że po* 
siadacz zwiedził Wystawę.

In tra tny  zaw ód  w  Chinach
Do serii błędnych wyobrażeń O 

Chińczykach dochodzi dość rozpo* 
wszechniony w Europie pogląd, że 
specjałem kuchni chińskiej są nie* 
świeże jaja. Nic fałszywego nad ta* 
kie mniemanie, które powstało stąd, 
że Chińczycy spożywają jaja spe* 
cjalnie konserwowane!. Chińczycy 
odznaczają się specjalną wrażliwo* 
ścią na punkcie świeżości jaj. Po* 
nieważ produkcja jaj w Chinach 
przekracza wielokrotnie zapotrzeho* 
wanie własnego rynku, przerabia się 
nadmiar jaj, gromadzony w specjał* 
nych składnicach na proszek, zuży* 
wany w piekarniach i cukierniach 
do wyrobu ciastek. W  fabrykach 
produkujących proszek z jaj, znaj* 
duje zatrudnienie kilka tysięcy dzie 
wcząt chińskich, których zadaniem 
iest rozbijanie iai i badanie powo* 
nieniem ich świeżości. Tedna dziew* 
czvna robija i bada w ciągu dnia o* 
koło 1-600 iai- Nieświeże jaja, od* 
znaczające się bodaj najlżejszym za* 
pachem, są usuwane, reszta zaś wę* 
druie do specjalnych olbrzymich 
kadzi, gdzie ulega wysuszeniu i prze 
róbce na proszek, stanowiący ważny 
artykuł eksportowy. Głównym cen* 
tram tego przemysłu iest Szaghai, 
gdzie przerabia się dziennie około 
5 milionów jaj.

Najczulszym powonieniem odzna* 
czaia się tak zwane kontrolerki, któ* 
rycb zadaniem iest badanie zawar* 
tości kadzi. Kontrolerka potrafi zse 
tek iai rozbitych w kadzi wywąchać 
nieświeże i w  ostatniej chwili usunąć 
ie z masy przeznaczonej . na spro* 
.szkowanie.

187? wybór R. N euw elt
P la c  M a r ia c R i  8  G r ó d e c R a  72

N ajw iększa  perła
. Największą od kilkudziesiątek lat 

perłę* złowiono przed kilku tygodnia* 
mi w Port Darwin w 'Australii północ* 
nej. Perłę tę, mającą kształt gruszki, 
długości 2 cm., znalazł pewien malaj* 
czyk, zatrudniony w przedsiębiorstwie 
połowu pereł w Port Darwin. Perła jest 
bez najmniejszej skazy, wartość jej wę 
nosi około 1000 funtów, to jest 30 ty* 
sięcy złotych. i-
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GODZINY PRZYJĘĆ W  RE­
DAKCJI „DZIENNIKA POL- 
SKIEGO“. W  redakcji „Dziennika 
Polskiego11 przyjmuje się codziennie 
— z wyjątkiem niedziel i świat rzym. 
kat. — WYŁĄCZNIE od godz. 
12—13. W  innych godzinach BEZ- 
WZGLĘDNIE żadnych spraw Re­
dakcja nie załatwia.

-  BIURO OBOZU ZJEDNOCZENIA 
NARODOWEGO WE LWOWIE. — Biuro 
Obozu Zjednoczenia Narodowego we Lwo­
wie mieści się przy ulicy Bourlarda 5, 
II. piętro. Godziny przyjęć wyznaczone zo­
stały między godziną 9 a 15 i od 17 do 20. 
Numery telefonów biura: 110-45 i 111-24.

REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 
TEATR WIELKI:

Środa, dnia 5 maja, godz. 7.30 wiecz, 
,,Podwójna buchalteria'' z Adolfem Dym-

Czwartek, dnia 6 maja, godz* 3.30 pop. 
ceny najniższe „Profesja pani Warren". — 
Godz. 7.30 wiecz. „Podwójna buchalteria" 
z Adolfem Dymszą.

Piątek, dnia 7 maja, godz. 7.30 wiecz. 
„Podwójna^ buchalteria" z Adolfem Dym­
szą.

Sobota, dnia 8 maja, godz. 7.30 wiece 
„Podwójna buchalteria" z Adolfem Dym 
szą.

Niedziela, dnia 9 maja, godz. 3.30 pop. 
ceny najniższe „Profesja pani Warren". — 
Godz. 7.30 wiecz. „Podwójna buchalteria" 
z Adolfem Dymszą.

l E g i i i  1 2 - to  o s o b o w i 5 8  s z t u k  

a e r  4 5 -  zł. 'W
poleca

Kazimierz LEWICKI pi. Marjack! 10

POWSZECHNY TEATR ŻOŁNIERZA 
(dawn. Teatr Rozmaitości, ul. Rutowskiego)

Środa — gódzina 15.30 po południu — 
„Radziwiłł Panie Kochanku" (tylko dla woj 
.ska).

Środa — godzina 19.30 wieczorem — 
„Niecałowana żonka".

Czwartek — godzina 15.30 po południu, 
, Matura".

Czwartek — godzina 19.30 wieczorem — 
„Niecałowana żonka".

Piątek — godzina 20.00 wieczorem — 
„Wieczór tańca, pieśni i humoru".

Sobota — godzina 15.30 po południu — 
„O dwóch takich, co ukradli księżyc"-.

Sobota — godzina 20.00 wieczorem — 
„Wieczór tańca, pieśni i humoru".

C Y G A N E R I A
KATOWSCKI ZESPÓŁ JAZZOWY 

JÓZEFA ZUGA
W  ATRAKCYJNY KABARET ' W  
•WSTĘP S S E R W IS  W O L N Y

KINOTEATRY:
APOLLO: „Parada miłości". W gł. roli 

Jonette Mac Donald i Maurice Chevalier.
ATLANTIC: „Legia zatraceńców". 
CASINO: „Płomienne serca".
CHIMERA: „Moskwa — Szanghaj".
5U ROPA : Sonia Henie — „Jedna na mi-

GLORIA: I. „Anna Karenina" z Gretą Gar- 
bo — II. „Kryjówka szczęścia".

GRAŻYNA: „Będzie lepiej" — Szozepko i 
Tońko — oraz dodatki.

KOPERNIK: „Droga do sławy" (Fre* 
deric March, Lionel Barrymore, june 
Lang i Warner Baxter).

MARYSIEŃKA: „Brutal".
METRO: „Zbrodnia i kara" oraz „Ja mam 

temperament".
MUZA: „Romeo i  Julia".

”JeL wysokość tańczy walczyka".
PAN: „Król kobiet".
PAX: Anthony Adverse“ — w  gł. roli 
n  Frcdric March.
RAJ: „Rosę Marie" — operetka z Mac Do­

nald.
!’Sam Doswortk" oraz rewia.

, . „władca podwodnego świata" i ko- 
lorówka.

r ? r e :r-ŁN.1' Z't? cl,eż“ »
V t-.itT .tlA: „Pod dwiema flagami" i  rewia.

N ow y list w  sp raw ie  e m ery tó w
W odpowiedzi na list pana Dunki 

w sprawie emerytów umieszczony 
w „Dzienniku Polskim" z dnia 28 ub. 
miesiąca, otrzymujemy następujący 
list od prezesa Okręgu Zrzeszenia 
emerytów państwowych we Lwowie:

Właściwie to my się zgadzamy, bo 
i p. Dunka potępia artykuł 25 noweli 
emerytalnej, broniąc praw zarobkowa­
nia dla emerytów, jak i ja, co zaraz na 
samym wstępie mego artykułu z dnia 
22, umieściłem.

Ale cóż z tego, skoro pan Dunka 
zanim przeczytał mój artykuł zapom­
niał o tym ustępie i walczy z wiatra­
kami o prawo zarobkowania. Ale w 
tym sęk, że najbardziej piekącą jest 
sprawa zniesienia dekretu emerytalne­
go, bo to przynosi zaraz korzyść naj­
gorzej uposażonym emerytom. Przed 
tym argumentem muszą pójść w kąt 
wszelkie inne żądania i życzenia eme­
rytów.

To jest logika faktów z którą się 
wszyscy muszą liczyć. Niektóre je­
dnostki tak jednak zapatrzone są w 
swoje interesy, że nie chcą wiedzieć o 
boleściach innych ludzi i zarzucają 
innym brak logicznego myślenia.

Jeśli ktoś zachoruje na dżumę a 
równocześnie ma absces na nodze, to 
wezwany lekarz nie będzie się brał 
do abscesu, ale zaimie się dżumą. Cho­
dzi o to, by nie '2000 klaskało, ale że 
by klaskało 190 tysięcy albo i wszy­
scy.

Tak samo w państwie całym klaska 
dzisiaj 10 proc, narodu, a najtęższe 
głowy silą się nad tym, by klaskał cały 
naród.

Pan mi zarzuca brak znajomości 
form w prowadzeniu polemiki, coś 
Pan napomkną! o wersalskości. Mówi. 
Pan o wersalskiej kulturze, a pojmuje; 
ją Pan w ten sposób, że krzywda za­
robkowania powinna być dominują­
cym zjawiskiem dla wszystkich, a nie 
chce Pan wiedzieć o tych emerytach.

FOTOPLASTIKON, plac Mariacki 1. 5.
„KAIR". — Przepiękne miasto u wrót pu­
styni.

-  WYSTĘPY ADOLFA DYMSZY W 
TEATRZE WIELKIM. Codziennie wieczo­
rem w Teatrze Wielkim występy zuakomi-. 
tego artysty Adolfą Dymszy w świetnej ko. 
medii muzycznej p. t. „Podwójna buclialte, 
ria". — Komedia ta cieszy się niebywałym 
powodzeniem, o czym świadczy codziennie 
wypełniona po brzegi widownia oraz burze 
oklasków rozbawionej publiczności przy od­
słoniętej scenie. — Obsada premierowa, re­
żyseria J. Strachockiego, kierownictwo mu. 
zyczne J. Munda, dekoracje O. Rexa.

-  POPOŁUDNIOWE PRZEDSTAWIĘ- 
NIE „PROFESJI PANI WARREN". We 
czwartek 6 i  w niedzielę 9 maja w Teatrze 
Wielkim po raz pierwszy i drugi jako przed 
stawienie popołudniowe znakomita sztuka 
G. B. Shawa p. t. „Profesja Pani Warren" w 
obsadzie premierowej. — Najniższe ceny
“ -^LU C IEN N E BOYER W TEATRZE 
WIELKIM. Lucienne Boyer, wszechświato­
wej sławy pieśniarka (diseuse) — w przeje- 
żdzie do Budapesztu — wystąpi tylko jeden 
raz w Teatrze Wielkim dnia 10 naja b. r. 
w swym przebojowym repertuarze wraz ze 
wspaniałą własną orkiestrą jazzową. — Bile­
ty już do nabycia w kasie Teatru Wielkiego 
oraz w  magazynie nut Seyfartha, ul. Akade­
micka 6.

-  WIECZÓR TAŃCA, PIEŚNI I  HUMO 
RU. Niezwykłe zainteresow. budzi zapowie, 
dziany „Wieczór tańca, pieśni i humoru" któ 
ry odbędzie się w Powszechnym Teatrze 
Żołnierza w piątek 7-go -i w sobotę 8«go 
maja o godz. 8-mej wieczorem.

Dwa te wieczory będą niezwykłą atrak. 
cją tak dla bywalców, jak i niebywalców 
teatru ze względu na Imci Pana Słrońcia, 
Adolfa Fleischera i pieśniarki Love Short, 
znanych z radia. W programie nietylko 
aktualne satyry, cięte dowcipy i oryginalne 
piosenki, ale i piękne ewolucje taneczne 
niezrównanej 12,letniej primabaleriny Ba­
si Bittncrównej.

Pamięta jciel — tylko dwa wieczory.
Dochód przeznaczony na budowę Domu 

Żołnierza, który prawie że jest na wykoń­
czeniu. Przedsprzedaż biletów w  kasie tea­
tru, ul. Rutowskiego 22 w godzinach 10—13 
i  17—20.

-  „KLUB KAWALERÓW" W POWSZ. 
TEATRZE ŻOŁNIERZA. Powsz. Teatr Żol 
nierza przygotowuje perłę naszej literału, 
ry komediowej pt. „Klub kawalerów" M. 
Bałuckiego, którą wystawi z okazji 100- 
Ieda urodzin autora.

W  przedstawieniu biorą udział najlepsze 
•iły teaftu z pp. Szpączyńską, Czajkowską,

którym . grozi, a może których gnębi 
żwięrzęęy głód.

Pan stawia pod znakiem zapytania 
moją znajomość spraw emerytalnych, 
a czy Pan był bodaj na jednym zjeź­
dzić, na jednym zebraniu lub na je­
dnym .wiecu tutaj na prowincji, pod­
czas których nie jedno można usły­
szeć, jak n. p. w Rawie Ruskiej, gdzie 
wdowa po emerycie zapytała mnie, 
kiedy dekret będzie cofnięty, bo nad­
chodzi zima, ona nie może już z bie­
dy wytrzymać. Pytam, ile pani obcięli 
z poborów, i usłyszałem na to odpo 
wiedź: „przedtem miałam 28 zł., a po 
obcięciu mam 14 zł. 32 grosze".

I Pan przyklaskuje odrzuceniu no­
weli i Pan żąda wyszukanej polemiki.

Forma przed argumentem nędzy 
musi ustąpić. Obrazić ani dotknąć Pa­
na nie mam zamiaru, piszę ten list, jak 
i tamten jako Prezes Okręgu emery­
tów, na ich życzenie i za ich wyraźną 
aprobatą. Przyznają, że to mój system 
polemiki i dopóki to będzie moim o- 
bowiązkiem t. j. dopóki będę preze­
sem emerytów' każdego wychylającego 
się nie w porę z swoimi żądaniami je­
dnakowo potraktuję,

Naostatku poczęstował Pan Towa­
rzystwo któremu mam zaszczyt prze­
wodniczyć życzeniem wyrażonym pu­
blicznie skreślenia Pana z poczetu na 
szych członków. Chciał Pan zapewne 
przez to upokorzyć nasze Towarzy­
stwo. Ustąpienie Pańskie przyjąć mu- 
simy, i ze swej strony wyrażamy żal, 
żeśmy stracili członka, który zapisał 
się dnia 2. kwietnia 1937,. zapłacił wpi- 

„sowę 50 gr. i wkładkę miesięczną 25 
groszy czyli razem 75 gr. Płakać za 
tym nie będziemy, gdy nas Pan opu­
ścił. Wszystko dobrze, co się dobrze 
kończy...

STANISŁAW BEŁZOWSKI 
prezes Okręgu em. pracownikówpaństwowych

Barczewską, Ratschką, . Rewskim, Dydą, 
Gnaedingerem i Wołowskim na czele. — 
Prócz nich wystąpi • gościnnie doskonała 
artystka teatrów warszawskich, ostatnio 
„Reduty", p. Helena Bożewska w swej po- 
pisówej' roli Jadwigi.

Sztukę reżyseruje niestrudzony p. T. 
Wołowski, '• który zamierza dać komedii 
ściślewierne tło epoki Kostrzewskiego.

Premiera już w przyszłym tygodniu.

— STANISŁAW HR. BADENI złożył 
jak corocznie — na Dar Narodowy Trze 

ciego Maja kwotę 1.000 zł. — Hojnemu O- 
fiarodawcy składamy najserdeczniejsze wy­
razy podziękowania.

-  ZGODNIE Z POSTANOWIENIEM 
KOMITETU OBYWATELSKIEGO OB= 
CHODU ŚWIĘTA PAŃSTWOWEGO -  
Trzeciego Maja, dodatkowa zbiórka uliczna 
do puszek na Dar Narodowy, odbędzie się 
w dniu 6<go maja b. r- we czwartek. Puszki 
legitymacje i odznaki wydaje Komitet we 
środę, dnia 5»go maja b. r. w godzinach od 
9,tej' do 14-tej i od 17-tej do 20«tej w Do. 
mu Oświatowym T. S. L .przy ul. Czarniec­
kiego 1, ,11. p. — Uprasza się Organizacje O 
zgłaszanie osób chętnych do zbiórki.

-  JUBILEUSZ 70-LECIA TOW. LEKA­
RZY POLSKICH WE LWOWIE. W roku 
bieżącym mija 70 lat od chwili założenia we 
Lwowie Towarzystwa Lekarzy Polskich. — 
Równocześnie Lwowskie Towarzystwo Le­
karskie święci 60-lecie swego istnienia. Z  tej 
okazji, jak również z okazji poświęcenia no. 
wowybudowanego Domu Lekarskiego, od­
będzie się w dniu 9 b. m. specjalna uroczy­
stość w Domu Lekairza przy ul. Marii Ko­
nopnickiej 1. 3, o godzinie 11,tej przed po­
łudniem.

-  MAGAZYN POŚCIELI R. DRŻAŁA,
Lwów, Chorążczyzny 5, poleca kołdry, ma. 
terace, przerabia kołdry po 4 zł., materace 
po 6 zł., przyjmuje pierze do prania, tel. 
294,81. 1340

-  ODCZYT P. T. POSTAĆ BŁOG. 
ANDRZEJA BOBOLI NA TLE DZIEJÓW 
NARODU POLSKIEGO wobec zapowie, 
dzianej kanonizacji, odbędzie się staraniem 
Akademickiego Związku Katolickiego i sto­
warzyszenia Pań Miłosierdzia św. Wincentę, 
go a Paulo, 7-go Maja b. r. o godzinie 19 
w sali Collegium Maximum Uniwersytetu

Sia Kazimierza (wejście od ul. Kościusz-
. Ponieważ odczyt będzie wygłoszony 

przez Ks. Dr. Jana Poplatka T. J., autora 
biografii o Błog. Andrzeju Boboli, specjal­
nie przygotowanej na Jego Kanonizację dla 
Kongregacji Rzymskięi, tym wieksze nowi-

Z LISTÓW  D O  R ED A K C JI

Na marginesie afery 
maturalnej

Ze sfer społeczeństwa na terenie 
Kuratorium Okręgu Szkolnego Lwow­
skiego zapytują dlaczego tak wielką 
krzywdę wyrządzono młodzieży, któ­
ra stojąc u kresu ośmioletniej i żmud­
nej pracy, została narażona na morał 
ne katusze wskutek lekkomyślności i 
niedbalstwa miarodajnych czynników 
szkolnych.

Bo, lekkomyślnością i niedbalstwem 
należy nazwać system panujący w 
Kuratorium Lwowskim, jeżeli do te­
matów maturalnych mogli mieć do­
stęp ludzie tego pokroju co magister 
Raczek.

Jeżeli do tematów tych, przywiązuje 
sję tak wielką wagę, to należało je 
trzymać przed wysianiem w przecho­
waniu nawet choćby samego Kuratora 
i nie dopuścić do tego, aby przez lek­
komyślność urzędnika niszczyć mo- 
rainie młodzież, która w niepewności 
o jutro uległa dzisiaj zupełnej de­
presji.

Za tą krzywdę wyrządzoną nie­
dbalstwem, należałoby pociągnąć do 
najsurowszej odpowiedzialności nie 
tych, którzy tematy sprzedali, lecz 
tych, którzy tematy wydali i tych, któ 
rzy tajemnicy tematów przed wysła­
niem nie potrafili ustrzec.

OB SER W A TO R

Wyniki zbiórki na Dar Naro. 
dowy Trzeciego Maja

Zarząd Główny Towarzystwa Szko­
ły Ludowej komunikuje, że zbiórka do 
puszek Dąru Narodowego Trzeciego 
Maja, przeprowadzona w dniu 2 i 3 
maja b. r. we Lwowie, według obli­
czeń do wieczora do dnia 3 maja, dala 
kwotę 6.295 zł. 37 gr. — Znaczna ilość 
puszek dotąd jeszcze nie jest zwró­
cona.

nien wzbudzić zainteresowanie, tak wśrd in, 
teligencji, jak i całego naszego katolickiego 
społeczeństwa. Wszyscy chyba zechcą się 
zapoznać bliżej z życiem Naszego Orędo­
wnika przed Tronem Boga.

Przy wejściu dobrowolne datki pa cele 
stów. Pań Miłosierdzia św. Wincentego a 
Paulo.

Lisy
S R E B R N E ,  K R Z Y Ż O W E ,  

K A M C Z A C H I E  
p i c K n i e  w y K o n a n e  p o l e c a
K A R O L  S C H O R E R
Lwów, Senatorska 11 a. — Telefon 269-56

-  SEKCJA MECHANIKÓW POLSKIE 
GO TOW. POLITECHNICZNEGO oraz 
Stowarzyszenie Inżynierów Mechaników Pol 
skich, Oddział we Lwowie, zawiadamiają 
uprzejmie, że we środę dnia 5 maja 1937 r. 
odbędzie się w sali wykładowej III. .w La, 
boratorium Maszynowym Politechniki Lwów 
skiej przy ulicy Ujejskiego 5, zebranie, na 
którym p. inż. Wiktor Wiśniowski wygłosi 
odczyt p. t . : „Metody badania węgla dla ce­
lów dwugazu".

Początek o godzinie 18.30. — Goście wpro 
wadzeni przez Członków, mile widziani.

-  POLSKIE TOW. POLITECHNICZNE 
we Lwowie, zawiadamia uprzejmie, że stara­
niem S. A. R. P-u Oddz. we Lwowie, we 
środę, dnia 5 maja 1937 r. o godzinie 18.30 
w sali P. T. P., ul. Zimorowicza 9, odbędzie 
się odczyt p. Inż. Tadeusza Wróbla p. t.: — 
„Strefy ciążenia miejskich linii komunika­
cji zbiorowej".

Goście wprowadzeni przez Członków i 
Studenci Wyższych Uczelni mile widziani.

-  AKADEMIA ŻAŁOBNA dla uczcze­
nia pamięci Karola Szymanowskiego, ursą, 
dzona staraniem Polsk. Tow. Muzyki Współ 
czesnej, wraz z Lw. Zawód. Zw. Art. Pla­
styków i Pol. Zw. Zaw. Literatów, odbędzie 
się w niedzielę 9 maja, o godzinie 12_w po­
łudnie, w sali Polskiego Towarzystwa Mu­
zycznego. W  programie najcelniejsze utwory 
mistrza w wykonaniu pp. D. Bandrowskiej 
(śpiew), M. Marco (skrzypce), L. Muenzera 
(fortepian), E. Steinbergera (akompania­
ment), oraz mieszanego chóru „Lutnia" ppd 
Dyrekcją J. Kołaczkowskiego. Dla unoflu 
wienia udziału w żałobnej uroczystości jak 
najszerszym warstwom społeczeństwa, usta­
nowiono bardzo niskie cepy wstępu (od 35 
groszy).
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ANTONI KLIMOWICZ
, Lwów, ul. Tańskiej I. 1 

1972 z a  h o te le m  G e o rg e 'a

ROM AN GORGOLEW SKI
Handel towarfiw Żelaznych

Lwów, ul. Sobieskiego 3. Ttl. 239-70
Poleca  na sezon  w iosenny w największym 
w yborze, po  niskich cenach: noże ogrod­
nicza i sekatory znanych fabryk  Kunde, 
Kóller i krajowe. — Piłki, szczotki, opry­
skiwacze do drzew i krzewów, łopaty, 
grabie oraz  w szelkie narzędzia ógrodnicze. 
Kosiarki, nożyce i sierpy do  trawy. 
Siatki do ogrodzeń w różnych gatunkach m i

W s z e lk i e  farby, lakiery, 
pokosty, szczotki, pendzle, 
ter, karbolineum, cement, 
gips, papę dachową m a m  

kupujemy najtaniej u

JANA SUDHOFFA
Lwów, Rynek 38 — Akademicka 8

kupując tandetę sklepową, szumnie reklai 
rnowaną, lecz zanim kupisz jakie MEBLE, 
wstąp i oglądnij wytwórnię, suszarnię i  ta» 
picernię, która posiada stale na składzie: 
sypialnie, jadalnię, salony, gabinety męskie, 
tapczany, otomany, bujaki i urządzenia ku< 
chenne według najnowszych wzorów. Ceny 
niebywale niskie, na dogodne SPŁATY bez 
WEKSLI, WYTWÓRNIA MEBLI, Lwów, 
Leona SAPIEHY 8, w budynku Wystawy 
maszyn, naprzeciw koszar Policji Państwo* 
wej. BON. Każdy kupujący skorzysta z bez> 
płatnego odnowienia mebli po roku. Bon 

przedłożyć.
Kredyt do 2 lat.

DZIECI ZDOBIĄ RODZINĘ
O zdob ie  te j jed n a k  na leży kup ić

p ła s z c z y ł* ,  s u k i e n k ę ,  
r ą K a w ic z K i,  — t a n io

nabyte  w e  firm ie

Lwów, Sw. MIKOŁAJA L. 3 !

_  ARTYŚCI BYŁEJ „WESOŁEJ LWÓW 
SKIEJ FALI" NA RZĘCZ „DOMU ŻOŁ­
NIERZA". Ogromne zainteresowanie wzbu 
dzila wśród lwowskich bywalców teatral­
nych zapowiedź dwu wieczorów artystycz­
nych, które odbędą się w piątek i w sobotę 
bieżącego tygodnia na scenie Teatru Roz­
maitości. Wiadomość o tych wicworach ze. 
lektrysowala publiczność lwowską, ze wzglę 
du na łaskawy współudział ulubionych ar­
tystów b. Wesołej Lwowskiej Fali pp. „Un- 
tenbauma'1, „pana Strońcia", Lowe Shnrt ii.

CHRZEŚCIJAŃSKI PENSJONAT

„KASZTELANKA44
L w ó w , 3 - g o  M A J A  12

t e le f o n  2 3 3 - 2 1

-  NAJWESELSZĄ KOMEDIĘ TEGO 
ROKU P. T. „SPRZEDAWCA TRAK- 
TORÓW", z królem komików Jóe Bro, 
wnem w roli głównej, wyświetla od dziś 
kino „Ton" w pasażu zMikolascha i oto 
oryginalne glosy gwiazd filmowych. Bu­
ster Keaton, po oglądnięciu tej komedii o- 
świadczył: „nie śmiałem się nigdy ani w 
życiu, ani na ekranie, ale ta komedia zmu­
siła mnie do tego".. Kay Francis: „byłam 
kompletnie chorą ze śmiechu". Paul Muni; 
„cóż znaczą moje kreacje dramatyczne,

ŚW IĘ T O  PA T R O N A  STRA­
Ż A C T W A

(a) W  dniu dzisiejszym iako po* 
święconemu św. Horiaszowi. PatrO- 
nowi Strażactwa Polskiego, odbę­
dzie się o godz. 9-tei rano w  koście­
le O. O . Karmelitów uroczyste na­
bożeństwo, a po jego zakończeniu 
defilada oddziałów strażackich na ul. 
Podwale.

7-LET N IA  D Z IE W C Z Y N K A  
P O D  K O Ł A M I SA M O C H O D U

(a) W  dniu wczorajszym wieczo­
rem przywieziono na Potogowie Ra 
tunkowe 7-letnią Ludwikę Taremko, 
która na szosie Stryjskiei obok boi­
ska „Pogoni" wpadla pod kola prze 
jeżdżającego samochodu. Doznała 
rany szarpanej na nosie i na kolanie. 
Przewiezioną została do szpitala.

P R Z E D ST A W IC IE L  FIRM Y „SI-
LESIA N A “ P O D  KLU CZEM
(a) Sęd zia śledczy zarządził w d n . I 

wczorajszym aresztowanie Pesacba 
D reustaga, który od kilku lat pro­
wadzi! zastępstwo firmy węglowej 
„Silesiana" i kopalni „Robur" (plac 
Smolki 5 ). Aresztowanie D reustaga . 
nastąpiło w związku z dochodzenia­
mi w sprawie nadużyć ujawnionych 
w  składzie opałowym M. Z. A., któ­
re wykazały, że Dreustag pozosta­
wał w porozumieniu z aresztowanym 
kierownikiem działu opałowego, Fe­
liksem Seńkowskim, którem u przed­
stawiał faktury za niedostawiony wę 
giel a następnie wypłacanymi przez 
Zarząd Miejski kwotami obaj oszu­
ści dzielili się. W śród  „sfer" węglo­
wych' aresztowanie przedstawiciela 
firmy „Silesiana" wywołało łatwo 
zrozumiałe wrażenie.

Z A M A C H  SAM ORÓTCZY STU ­
D E N T A  M EDYCYN Y 

(a) O  południowej porze w dniu
wczorajszym pozbawił sie życia wy­
strzałem z rewolweru I9»letni stu­
dent medycyny, Terzy Mieczysław 
Namysł, zamieszkały przy ul. Św. 
W ojciecha 8. W  pozostawionym li- j 
ście podał niechęć/: do życia ja k o  i 
przyczynę zamachu samobójczego.

wobec tej jednej komediowej, a Erol ■ 
Flynn powiedział: „mówią, że jestem sil- I 
ny, ale wierzcie mi, nie starczyło mi sił do 
śmiechu". Wielka ta komedia optymistycz- : 
na, wypowiedziała wojnę troskom, kryzy­
sowi i neurastenii, a skoro mogła zmusić 
Bustera Keatona do śmiechu, to nie ulega 
wątpliwości, że przy oglądaniu tej kome­
dii, będziecie się śmiać, jak nigdy. Hazar­
dowe sytuacje i kapitalne incydenty Joe 
Browna, jako demonicznego sprzedawcy 
traktorów, wywołują bezustannie huraganv 
śmiechu. Program uzupełnia kolorowy do­
datek muzyczny.

— -  Bezpłatnie —
udziela wskazówek i wyucza wszelkich 
robót szydełkowych i na drutach

„DOM WŁÓCZKI" r,£SiSS.-r
Na składzie pończochy, rękaw!ezki. 

bielizna damska. 1807

Przyjechali do nowego 
„Hotelu Europejskiego**

Hr. Stadnicka Teresa — Rabka - Zdrój, 
Batyński Józef, aptekarz — Gorlice, Poza- 
zińska Janina, literatka — Warszaw. Sza. 
nowski Antoni, referendarz — Lubaczów, 
Romański Kazimierz,, wł. dóbr — Łuka, Ha- 
likowa Maria, wl. dóbr — Żulice, Mosef 
Leopold, urzędnik Warszawa, Griinzeug 
Aleksander, przemysłowiec, — .Jasło, Inż. 
Grega Adam — Sfarućhowice, Dr. Meisel 
Michał — Borysław, Gaspardi Martin, ku. 
piec — Wiedeń, Deierling Fritz, kupiec — 
Wiedeń, Malgorzewski 'Józef, współpraco­
wnik Wiarus — Warszawa, Kpt. Ciepielow­
ski — Warszawa, Hąrlender Laura — Łódź, 
Inż. Dobrzyński Bernard — Warszawa; Inż. 
Grzanka Apolinary — Kostuchna, Inż. KIau 
fer Karol — Stanisławów, Szętcla A., asesor 
— Skalał, Dr. Pietraszkiewicz Jerzy — Sa­
nok, Kollatorowicz Stefania, wł. dóbr — 
Kraków, Dyr. Krzysztofowicz Kazimierz — 
Jarosław, Dr. Swjstug Bohdan — Tarnopol-

,GROM'EXTRfl CIENKIE
JG0VNG POLSKIE CŁEKTWZNIC ODPUSZCZANEJ
NAJBARDZIEJ. ZASADNICZYM U H IR IM IE M  
DOBROCI NOŹOKifl JEST JfGC H A R T ...

TU SPECJALNIE MIĘKKI 
(ODPUSZCZANY) HART 
GWARANTUJE. NALEŻY. 

TĄ GIĘTKOŚĆ

TU SPECJALNIE MOCNY 
HART NADAJE NIEZWY- 
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KTO W YTN IE TO  O G Ł O S Z E N IE  O TR ZYM A 
W  K A Ż D Y M  SKLEPIE, PR O W AD ZĄC YM  N O . 
ŻY K I, W Z A M IA N  Z A  TAKIE O G Ł O S ZE N IE  JE. 
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D A R M O  O R A Z  Z W R O T  PORTA Z A  W Y C IN K I
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Z n iż k i k o le jo w e
Barwie plakaty, jakie ukazały się na 

stacjach warszawskich i w biurach po­
droży, przypominały publiczności war­
szawskiej. iż podobnie jak w latach ze­
szłych, od 1 maja kłolej sorzedaje świą 
teczne bilety powrotne. Bilety te są dla 
każdego dostępne i zawierają ustęp­
stwo 35 proc, od opłaty normalnej za 
przejazd w jedną i w druga stronę.

Do miejscowości podmiejskich w nie 
dzielę.i święta sprzedawane sa bilety z 
ważnością jednodniowa. Do kilku in­
nych, bardziej odległych miejscowości 
o charakterze turystycznym, jak np.

Gołębski Zbigniew — Kraków, Dr. Fischer 
Bruno — Czerniowce, Inż. Ortyński H. — 
Jasło, Pułk. Wania — Trembowla, Bracha- 
hek Krystyna, urzędn. — Kęty, Dyr. Leh­
man Szymon — Warszawa, Raciborski Fe­
liks, wł. dóbr — Braniów, Willenz Adolf, 
przemysłowiec — Bielsko, Minakow Ser­
giusz, wł. dóbr — Krzemieniec, Sekułowa 
Yaleria, żona komisarza ziemsk. — Zamość, 
Major Rodziewicz Franciszek — Czortków, 
Omsteinowa Lubow — Stryj.

F U T R A  prcęęhomię

najstaranniej w specjalnie zabezpie­
czonym  magazynie

K A R O L  S C H U R E R
130 Magazyn I pracownia fular 
Lwów, Senatorska 11 a. Telefon 269-56

-  DYŻURY NOCNE W APTEKACH 
LWOWSKICH W ROKU 1937, od dnia 
2 maja do dnia 8 maja, mają następujące 
apteki dyżury nocne:

1. Mr. A. Aszkenazęgo ul. Żółkiewska 4,
2. Mr. K. Augensterna, ul. Krasickich 20.
3. Mr. F. Barszaka, ul. Łyczakowska 155.
4. Dr. M. Beisera i  S-ki, ul. Legionów 23.
5. Mr. A. Braunsteina, — Zniesienie. — 
<5. Mr. F. Dewechego, ul. Słowackiego 12.
7. Mr. W. Dobrzańskiego, Akademicka 2.
8. Mr. A. Ehrbara, ul. Łyczakowska 3.
9. Mr. J. Glatzel, ul. Na Bajkach 1. 23.
10. Mr. O. Hellmana, ul. Kopernika 23.
11. Mr. K. Kajetanowicza, ul. Słoneczna 1.
12. Mr. J. Kwartnera, Zamarstynowska 54. 
15. Mr. H. Lewitesa, ul.' Kochanowskiego 83.
14. Mr. T. Łazowskiego, ul. Gródecka 1. 81.
15. Mr. H. Messuty, ul. Król. Jadwigi 31.
16. Mr. J. Mundówny; Bogdanówka 1, 67.
17. Mr. M. Oberlaendera, ul. Piekarska 33.
18. Mr. W. Sarkisicwicza,, Zyblikiewicza 14.
19. Mr. L. Śladowskiego, ul. Halicka 1. 19.
20. Mr. K. Steczkowskiej, ul. Sw. Zofii 26.
21. Dr. S. Stenzla, plac Mariacki 1. 8.
22. Mr., M. Terleckiego, ul. Grodzickich 2.
23. Mr. K- Diilła. ulica Piłsudskiego 1. 14,
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Augustów, Białowieża, Suwałki. Nałę< 
czów, Puławy, Czarniecka Góra, Z a­
gnańsk sprzedawane są bilety z ważno­
ścią 10-dniową, poczynając od sobór, 
dni przedświtąecznych lub świat i nie­
dziel, w które się. takie bilety sprzedajs.

Osoby przenoszące sie na czas letni 
v/ okolice podmiejskie—  maja do dys­
pozycji tanie bilety miesięczne w cenie 
12 przejazdów w jedną stronę. Kupno 
takich biletów opłaca sie również oj» 
com rodzin, dojeżdżającym codziennie 
lub przynajmniej. 2 razy na tydzień do 
swych rodzin, przebywających w letni­
skach podmiejskich.

Tak jak corocznie z dniem 1 maja 
dla członków kilku czołowych towa­
rzystw turystycznych weszła w życic 
ulga 33-procentowa przy grupowym 
przejeździć conajmniej 5 członków w 
ustalonych relacjach turystycznych, na. 
tomiast dopiero około 15 maja spodzie 
wane jest wejście w życie przepisów o 
1000 kilometrowym i 2500<kilometro- 
wym bilecie turystycznym.

Inowację stanowią bilety okręgowe 
dla turystów cudzoziemców do cenie 
zniżonej, z ważnością 15-dniową. Bile­
ty te znajdą się w rozsprzedaży na wy­
stawie paryskiej i korańacii. londyń­
skiej. Korzystać z nich mogą tylko 
obywatele obcy, zamieszkali stale za 
granicą. Bilety te bardzo ułatwią za« 
poznanie się z Polską cudzoziemcom, 
'którzy zazwyczaj do tej porv ograni­
czali się do zwiedzania samei tylko 
stolicy lub innego miasta cv też miej­
scowości.

PO ST RZELO N A  PR Z E Z  PRZY- 
TAC/ELA

(a) Przy ul. Żółkiewskiej 1. 139, 
rozegrała się wczorai w mieszkaniu 
Ireny Dmytryszyn krwawa scena. 
W  czasie kłótni przyjaciel jej Piotr 
M ularski strzelił do nie i z rewolwe­
ru, raniąc ją lekko w  głowę. Rannej 
Pogotowie Ratunkowe udzieliło pier 
wszej pomocy.

SILNA ARMIA TO GW ARANCJA 
POKOJU -  SPEŁNIJ OBOWIĄZEK 

ZASIL F. O. N
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KRONIKA MAŁOPOLSKI
a

Repertuar te a tró w  I kino­
te a tró w :

BORYSŁAW: Colosseum: „Pan z milio- 
nami", Grażyna: „W. Z. 6. nic wylądował , 
Pałace: „Śmiertelny sokół1*.

BRZOZOW. Goplana: „Sobowtór kró­
lewski" i .Bohaterska brygada**.

BUCZACZ. Pałace: „Szyfr N r. 1 7 .
CZORTKOW. Casino: „Rok 2.000“.
DROHOBYCZ. Sztuka: „Kochana ro« 

dżina'1, Wanda: „Zew krwi'*.
JAROSŁAW. Dom żołnierza: „Parada 

miłości", Pałace: „Płomienne serca**, Sokół: 
„Cesarski wale**,

KAMIONKA STRUM. Apollo; „Złoto-

KOŁOMYJA. Mars: „San Francisco*’, 
Gwiazda: „Czarne róże".

LUBLIN. Apollo: „Dorożkarz nr. 13“, 
Corso: „Jedna na milion**. Gwiazda: „Je« 
stem niewinny" i  „Tylko raz kochała", Ve* 
nus: „Kusicielka** i  „Maria Stuart", Rialto: 
„Za grzechy". Stylowy: ,August nocny".

PRZEMYŚL. Olimpia: „Penny", Fotopla- 
słikon; „Paryż".

RZESZÓW. Apollo: „Noc przed bitwą'*, 
Henryka: „Jej pierwsza miłość", Muza: „Tyl 
ko raz kochała**.

SĄDOWA WISZNIA. Apollo: „Eski-
mSTANISŁAWÓW. Teatr: „Madame Sans 
Gene", Casino: „Szatański cow « boy“, O- 
limpia: „Anthony Adverse“, Urania: „Sam 
Dodsworth**, Ton: „Suzy", Warszawa: 
„Noc przed bitwą".

STRYJ: Apollo: „Penny".
USTRZYKI DOLNE. Promień: „Dzisiej. 

sze czasy".

IN F O R M A T O R
TANIEGO ŹRÓDŁA ZAKUPU

b racia  A L B E R T Y N I
posiadają na składzie

M E B L E  G i ę T E
w  różnych fasonach i  ko lorach, 

duży w y b ór n a składzie.

M E B L E  S T Y L O W E
t .  i*  syp ia ln ie, ja d a ln ie  i  t .  p. 
w y ko n u je  się na zam ów ien ie . 

W ykonan ie  so lidne, 
ceny u m ia rkow a ne. 

W ykonują w szelkie rob o ty  tapicerskie 
Lwów. ul. Kleparowska 15. Tel. 219-27

FORTEPIANY, PIANINA
pierwszorzędne, nowe 
oraz okazyjne. ■■■■■  
D o g o d n e  w a r u n k i .

NOWACKI
L w ó w , P i łs u d s k ie g o  17

Telefon 235-21 1401

KW IATY CIĘTE
i DONICZKOWE
w  WIELKIM WYBORZE POLECA

ANTONI KLIMOWICZ
Lwów, ul. Tańskiej I. 1 

1972 z a  h o t e le m  G eorge ’a

Bii wyizuiaiuE swoim miedz
kupując tandetą sklepową, szumnie reki: 
mowaną, lecz zanim kupisz jakie MEBLI 
wstąp i oglądnij wytwórnię, suszarnię i t: 
picernię, która posiada stale na składzie 
sypialnie, jadalnie, salony, gabinety męskii 
tapczany, otomany, bujaki i urządzenia ki 
cftenne według najnowszych wzorów. Cen 
w m n  w /v 4 % ^ dogodne SPŁATY be 

Leona SAPIEHY 8, w W yn k n  Wy.law 
m’ “ S ł u MJ r??d’!' koszar Policj5 Państwc 
wej. BON. Każdy kupujący skorzysta z  be: 
płatnego odnowienia mebli po roku. Bo 

przedłożyć.
Kredyt do 2 lat.

POPIERAJMY CELE I ZADANIA IOW. SZKOŁY LUDOWK1 J

Repertuar Teatru Pokucko- 
Podolsk iego:

5. 5. STANISŁAWÓW. Wiecz. „Ludzie
na krze".
DELATYN. Wiecz. „Sprawa kajze.

SAMBOR. Popoł. „Intryga i  miłość", 
wiecz. .Madame Sans Gene".

6. 5. STANISŁAWÓW. Wiecz. Yoshiva.

SNIATYN. Popoł. „Majster i <czela< 
dnik", wiecz. „Ludzie na krze". 
TURKA. Popoł. „Intryga i  miłość", 
wiecz. „Madame Sans Gene".

7. 5. OTYNIA. Wiecz. „Ludzie na krze".
STARY SAMBOR. Popof. „Intryga 
i  miłość", „wiecz. „Madame Sans Ge­
ne".

Z  Ja ro sła w ia
Z  ŻYCIA ZW. B. OCHOTN. AR­

M II POLSKIEJ, Związek b. Ochotni­
ków Armii Polskiej urządza w  maju 
„Święcone" w salach Kasyna urzęd­
niczego.

Ze Stanisławowa
Ż ŻYCIA ZW IĄZKU REZERWI­

STÓW W  POWIECIE STANISŁA­
WOWSKIM. Dzięki niezmordowa­
nej pracy prokuratora Wacława Stec- 
kiego, delegowanego przez Zarząd 
Stanisławowskiego Podokręgu Zwią­
zku Rezerwistów na komisarza Za­

KRONIKA LUBELSKA
Z STOWARZ, ŚPIEW, „LUTNIA'* 

W  LUBLINIE. Onegdaj w Lublinie i 
odbyły się uroczystości jubileuszowe 
15-lecia istnienia Towarzystwa śpie­
waczego „Lutnia**. Protektorat bono 
rowy objęli m. in. p. wicewojewoda 
Długocki, prezydent Liszkowski i in­
ni. Uroczystość rozpoczęła się 
nabożeństwem w kościele O. O. 
Kapucynów, podczas którego pieśni 
kościelne odśpiewał chór kolejowy 
„Lutnia" pod batutą p. T. Markow­
skiego, następnie o godz. 20.15 w sali 
Teatru Miejskiego odbył się koncert 
jubileuszowy pod dyrekcją prof. St. 
Kossowskiego oraz o godz. 23 raut w 
salonach Towarzystwa Muzycznego.

DEFRAUDANT KRZYSZTOFOR. 
SKI PRZED SĄDEM W LUBLINIE. 
N a skutek założenia apelacji od .wy­
roku Sądu Okręgowego w Radomiu 
przez naczelnika tamtejszego Urzędu 
Skarbowego, Krzysztoforskiego i jego 
współpracowników, którzy na swo­
ich stanowiskach dopuścili się krocio­
wych nadużyć, Krzysztoforslki skaza­

Za 1 litr: zł.
1) mleka pełnego na miarę . . . , , 022
2) „ pasteryzowanego w butelce . . . . .  , 026
3) „ „ B ,  z dostawą do domu . 0’28
4) śmietany kwaśnej o zawar. 18—22% tłuszczu . . . 0 —
5) „ » „ „ 22-25% ' „ . . . 1 - 2 0
6) „ słodkiej kawowej o zaw. 12—15% tłuszczu . . 0-80
7) ,  „ „ .  „ 15-22% -  . 0 -
8) .  kremowej n „ 25—35% _ . . 0 —
9) n „ „ „ 35-45% 0‘-

Za 1 kilogr.: do 26IV.
10) masła deserowego z bloku .  . . , j ; , 3-40
11) „ stołowego . . ,  . , ,  ,  , 320
12) „ kuchennego . . . . * . » , 3 —
13) twarogu świeżego . , , • 4 • i  .  0-80
14) „ solonego . . .  .  . .  % .  . 0-—
15) „ gospodarskiego (plaskankowegoj , . , , V20
16) za 1 kopę jaj powyżej 50 gr. . • . . . , , .  ‘ 3'30
17) „ „ „ » poniżej 50 gr. . . . . . , , 2'70
18) „ 1 kg. „ (przy sprzedaży na wagę) . . . . 1*05

CENY NABIAŁU
W tygodniu od dnia 26 kwietnia 1937 do dnia 2 maja 1937 r. ceny niżej wymie­

nionych artykułów we Lwowie notowane przez Komisję notowań cen nabiału przy izbie 
Przemysłowo-Handlowej i Lwowskiej Izbie Rolniczej wynosiły:

A) Ceny detajłiczne w sklepie i

B) Ceny hurtowne loco sklep odbiorczy przy zakupnie cnnajmniej 5 kg.;
Za 1 kilogr.: do 26 VI. od 27 VI
1) masła deserowego blokowego . . .  . . . .  3'io 330
2) „ stołowego . - . . ; . . . ,  , 2'90 3*10
3) „ kuchennego . . . ■ . , .. , ,  , 270 2'90
4) twarogu świeżego . . ,  , . , . . 0*70 070
5) „ solonego , . . . .  , . ,  . 0*— 0-—
6) „ gospodarskiego (plaskankowego) . . . . .  1*10 1*10
7) za 1 skrzynię jaj w oryginalnym opakowaniu ,* .  . 7220 72 —
8) za 1 kg. jaj (sprzedaż na wagę) . . . . .  . 0 95 095

UWAGA: Od dnia 5. V. b. r. .cny masła o 10 gr. wyższe, to znaczy: za 1 kg. w 
detalu zl. 3.70, zł. 3.50 i  zł. 3.30, w hurcie zł. 3.40, 3.20 i zł. 3.00.

rządu’Powiatu Z, R. ożywiła się 
znacznie działalność 8-miu Kół Z. R. 
na terenie powiatu stanisławowskiego. 
W  związku z reorganizacją pracy wy­
sunięty został na komendanta Powia­
tu Z. R. kpt. s. s. Kazimierz Zwolen­
nik, a jego zastępcą został dotychcza­
sowy p. o. komendanta podporucznik 
rezer, Michał Łoziński.

Obecnie skład zarządu Powiatu Z. 
R. przedstawia się następująco: prezes
— mjr, s. s. Marcin Gawłowski, I-szy 
wiceprezes — inż, J. Widt, Il-gi wice­
prezes — wicestarosta mgr. Mieczy­
sław- Gonek, sekretarz — R. Denen- 
feld, skarbnik — T. Kucharski, ref. w.

j ob. — Roman Kwiatkowski,ref. op. 
sp. — Karol Kubok, ref. pras. prop.
— Wilhelm Nogaj.

Z K ołom yi
WYSTAWA OBRAZÓW. One- 

gdaj nastąpiło otwarcie wystawy obra 
zów zńanej artystki Chlawatównej. 
Ogólne zainteresowanie budziły obra­
zy: Studium dziewczyny i Madonna. 
Wystawę zwiedziło około 200 osób.

WYCIECZKA BUŁGARSKA. W 
tych.-dniach przyjechała przez Koło­
myję wycieczka młodzieży bułgar­
skiej witana owacyjnie przez młodzież 
tut. szkół i ludności. Uczestnicy wycie

ny został .wówczas na 15 lat więzie­
nia. W  Lublinie odbędzie się wkrótce 
rozprawa odwoławcza.

PRZED POSIEDZENIEM RADY 
MIEJSKIEJ. \Vobec tego, że na po- 

; przednim posiedzeniu Rada Miejska 
ńie dokonała wyboru wiceprezyden 
ta-m. Lublina, na skutek zarządzenia 
Urzędu .Wojewódzkiego Rada miej* I 
sk i ma-dokonać powtórnie wyboru w  J 
dniu 16-maja r. b. Początek posiedzę- f 
ńja Rady miejskiej został wyznaczo­
ny' na godz. 20-tą.

PRZEJECHANY PRZEZ AUTO­
BUS. Na -ssosie; lubelskiej koło prze­
jazdu kolejowego w  Motyczu pod Lu­
blinem, wydarzył się nieszczęśliwy 
wypadek samochodowy. Prowadzący 
auto ciężarowe szofer Józef Pietras 
najechał ,ną przechodzącego szosą 
44-letniego Józefa Urbana, który u- 
legł bardzo ciężkim obrażeniom i w 
stanie nieprzytomnym został odwie­
ziony _dó szpitala. Szofer po wypadku 
odjechał w niewiadomym kierunku. 
Policja wszczęła dochodzenie.

zł. 
0-— 
0 — 
0-— 
0'— 
0 — 
o-—

3’40
3-20
0'80

czki Otrzymali podarki w postaci tore- 
bek wyszywanych (120) i szkatułek 
inkrustowanych.

RUMUŃSKA STRAŻ GRANICZ­
NA INTERW ENIUJE. WHruniawce 
str. gr. rumuńska ścigając przemytni­
ków użyła broni, strzelając 2 razy. Je­
den z przemytników raniony przedo­
stał się przez Czeremosz i został ujęty 
przez naszą Straż. Przy nim znalezio­
no 8 1. wódki gatunkowej.

Z D rohobycza
ODGŁOS WIELKIEGO PROCE­

SU GAZOW EGO. Przed rozpoczę­
ciem wielkiego procesu o kradzież ga­
zów, który toczył się jesienia ub. roku 
przed trybunałem orzekającym w Sam­
borze, wpłynęło do sądu pismo dowo­
dowe obrońcy oskarżonego wówczas 
inż. Kohna adw. lwowskiego dra Axe- 
ra, w którym wysunięto przeciwko 
ówczesnemu powodowi cywilnemu, a 
późniejszemu świadkowi w. Procesie 
inż. Skoczyńskiemu ciężkie zarzluty na­
tury moralnej.

Dotknięty treścią tego pisma inż. 
Skoczyństó wniósł przeciwko inż. 
Kohnowi skargę o zniesławienie, a o- 
becnie odbyła się w Samborskim sądzie 
grodzkim przied s. Zaremba ciekawa 
rozprawa. Inż. Kohn wyparł się wszel­
kiej winy, twierdząc, że nie miał żad­
nego wpływu na sformułowanie inkry­
minowanego pisma przez dr. Axera, 
oraz że o treści jego dowiedaiał się do­
piero w jakiś czas po jego wniesieniu. 
Dużo czasu zajęły pertraktacje o pod­
pisanie przez inż. Kohna likwidującej 
całą sprawę deklaracji, które nie do­
prowadziły jednak do rezultatu. Roz­
prawę odroczono celem wezwania na 
świadka adwokata L. Landaua ze Lwo­
wa. Oskarżenie cywilne zastępował 
emer. prok, Guertler ze Lwowa, bronił 
adwokiat dr. Zausner.

KONTROLA NA D  ZAPASAMI 
MĄKI. Starosta drohobycki mgr. 
Wchrstein wyznaczył nowe ceny mą- 
ki i pieczywa w powiecie z dniem 26. 
ub. m. z tym, że obniżono ceny o 1 
grosz na I  kg. pieczywa. Ponadto sta­
rosta zarządził ścisłą kontrolę nad za­
pasami-mąki z dawnego przemiału. W  
związku z ujawnieniem braku cen i 
Cenników u kupców drohobyckich w 
czasie inspekcji kilkunastu kupców z 
Drohobycza zostało ukaranych przez 

■ Starostwo na grzywnę do 30 zł.
ŚMIAŁE WŁAMANIE w  BIAŁY 

DZIEŃ. Nieznany sprawca dostał się 
26 ub. m. między godz. 11—16, dobra­
nym kluczem w czasie nieobecności 
.domowników do mieszkania em: u- 
rzędniczki Starostwa, W. Czarnieckiej 
w Drohobyczu, ul. Mickiewicza 4, 
skąd skradł z komody 160 zł., oraz na 
szkodę jej służącej z kufra kwotę 100 
zł. Dochodzenia w  toku.

Z Rzeszowa
OSTRZEŻENIE. W  Rzeszowie -da- 

je się zauważyć obecnie znaczny na­
pływ zamiejscowych bezrobotnych, 
którzy przybywają do Rzeszowa w 
poszukiwaniu pracy. Wszystkich tych 
należy przestrzec, iż na razie w Rze­
szowie pracy niema i Rzeszów posia­
da bardzo dużo własnych bezrobot­
nych, którzy nie mogą dostać pracy, 
szkoda więc kosztów podróży.

RZESZÓW DOMAGA SIĘ PO­
WIĘKSZENIA LICZBY LICEÓW 
OGÓLNO - KSZTAŁCĄCYCH. W 
związku z wiadomością o zamiarach 
władz szkolnych kreowania na tere­
nie Rzeszowa liceów, a w szczególno­
ści zamierzenia kreowania liceum han­
dlowego przy II. gimnazjum państwo­
wym im. St. Sobińskiego w Rzeszo­
wie, odbyło się walne zebranie Koja 
Rodzicielskiego tegoż gimnazjum, na 
którym wszyscy rodzice kategorycz­
nie sprzeciwili się kreowaniu liceum 
handlowego w II. gimnazjum, gdyż 
biorąc pod uwagę liczbę uczniów obu 
okolicznych gimnazjów, ciążących do 
Rzeszowa .stwierdzić należy, że utwo­
rzenie liceum ogólnokształcącego c
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dwu typach tylko przy I. gimnazjum 
w Rzeszowie i jednego liceum pedago* 
giczne w Rzeszowie nie są  w  możno* 
ści pomieścić wszystkich kandydatów. 
Zebrani rodzice wystosowali w tym

ŚRODA, DNIA 5 MAJA 
6.30 Audycja poranna. — 7.10 (Lw.) Pro,

gram na dzisiaj. — 17.15 Audycja poranna. 
7.35 (Lw.) „Parę informacji". — 7.40 Mu» 
zyka lekka z płyt. — 8.00 Audycja dla 
szkół. — 11.30 Audycja dla szkół. — 1157, 
Sygnał czasu i  hejnał. — 12.03 Zespół salo, 
nowy Pawła Rynasa. — 12.40 Dziennik po» 
łudniowy. — .12.50 „Szukam letniska" — 
pogadanka. — 14.30 (Lw.) Koncert życzeń. 
15.00 Wiadomości gospodarcze. — 15.15 
(Lw.) Muzyka lekka z płyt. -  15.30 (Lw.) 
Wiadomości bieżące. — 15.35 Tenor i  jego 
pieśni — (płyty). — 15.45 (Lw.) Skrzynka 
techniczna w  opracowaniu inż. Józefa Miń, 
skiego. — 1555 (Lw.) P. Mascagni; Przyja» 
ciel Fryc — intermezzo — (płyty). — 16.00 
(LW.) Program na jutro. — 16.05 (Lw.) 
„Dzieci dla dzieci" — (płyty). — 16.10 (Lw.) 
„Zagadki muzyczne1* — audycja dla dzieci 
starszych — w  opracowaniu Ady Artzt i 
Tadeusza Seredyńskiego. — 16.30 Chór a, 
kademicki Fundacji Domów Akademickich. 
17.00 „Wyprawa Kijowska 1920 roku" — 
odczyt. — 17.15 Reportaż. — 1750 Muzyka 
z płyt. — 17.50 Pogadanka o Bułgarii. — 
18.00 Pogadanka aktualna. — 18.10 Wiado» 
mości sportowe. — 18.20 (Lw.) Ludowe pie, 
śni i  tańce greckie — (płyty). — 18.40 (Lw.) 
Skrzynka ogólna w opracowaniu dyr. Janu, 
sza Żuławskiego. — 18.50 „O przysłości 
wiejskiej dziatwy" — pogadanka. — 19.00 
„W sklepie z zabawkami" — opowiadanie. 
19.20 (Lw.) 9,ta premiera Polskiego Teatru 
Wyobraźni: Słuchowisko Kazimierza Broń, 
czyka p. t. „Hetman Żółkiewski". — 19.50 
(Lw.) Koncert. Utwory W. A. Mozarta. — 
2055 Chwila Biura Studiów. — 20.45 
Dziennik wieczorny. — 20.55 Pogadanka 
aktualna. — 21.00 Koncert chopinowski. — 
21.30 Robert Schumann. — 22.00 Orkiestra 
Salonowa Rozgłośni Wileńskiej. — W prze* 
rwie o godzinie 22.55: Ostatnie wiadomo* 
ści. — 23.00 (Lw.) Muzyka taneczna — z 
płyt.

kierunku odpowiedni memoriał 1 wy* 
brali specjalną delegację, która u* 
chwalony memoriał osobiście wręczy 
Kuratorium Okręgu Szkolnego Lwów* 
skiego we Lwowie,

W: związku z wykrytą we Lwowie 
„aferą maturalną" wstrzymano w Rze, 
szowie w państwowym II. gimnazjum, 
oraz Pryw. gimnazjum żeńskim, w 
których matura pisemna odbyła się 
już w połowie kwietnia dalszy tok eg­
zaminów dojrzałości.

Z Sanoka

P O M O C  L E K A R S K A

D e n t y s t a  D r. L E W A N D O W S K I
P L A C  H A L I C K I  7 —  teł. 287-37 19O6 

Nowoczesna tec hn ika  d en tys tyczna (korony porce­
lanowe), m o stk i b ez ko ro n . Ceny jak w Ubezpieczalnf

ZAKŁAD TECHNICZNO-DENTYSTYCZNY

F R A N C IS Z E K  R O S Y K
obecnie Lwów, ulica Piekarska 1 c. teł 274-92 wss

S P R Z E D A Ż

W tej rubryce zamieszczamy 
ogłoszenia po 5 gr. za słowo 
kupieckie i handlowe po 10 

groszy.

MŁODOCIANI ZW YRODNIAŁ- 
CY PRZED SĄDEM. Helena Krupią, 
nikowa, gospodyni z Beska koło Sa. 
noka, wracała w  marcu b. r. z Zarszy* 
na do domu. N a drodze między po* 
wyższymi gromadami została napa* 
dnięta przez dwóch młodych osobni* 
ków, którzy schwyciwszy ją zaciągnę­
li do przydrożnego rowu, gdzie prze* 
wróciwszy usiłowali ją zgwałcić. Gdy 
napadnięta poczęła krzyczeć — napa­
stnicy napchali jej do ust błota oraz 
szmat, przy czym wybili jej jednego 
zęba. Z  tej opresji wybawioną została 
Krupianikowa tylko dzięki temu, że 
na drodze ukazała się przejeżdżająca: 
furmanka. W  związku z tym zajściem 
policja przytrzymała Józefa Łakusa i 
Jana Ciupkę z Zarszyna.

Nadmienić należy, że napadnięta, 
która znajdowała się w 9 miesiącu cią= 
ży, skutkiem przestrachu zaniemogła 
tak dalece, że nastąpił u niej przed* 
wczesny poród a noworodek w kilka 
dni zmarł.

Na skutek oskarżenia prokuratora 
zasiedli obaj wymienieni na ławie o* 
skarżonych i w wyniku rozprawy 
skazani zostali — Łakus na karę wię* 
zienia przez 3 lata zaś Ciupka na 1 i 
pół roku bez zawieszenia, - Rozprawie 
przewodniczył sso. dr. K.- Zacharia* 
siewicz, wotowalj sso. A. Zembaty, 
asesor sąd. J. Szczepanik, oskarżał 
prokurator Szczepński.

O G Ł O S Z E N I A )
W z m i a n k a  o  p r z e t a r g u

Zarząd M ie jsk i w  k ró l. stoi. m. Lwowie  
ogłasza n in ie jszym  przetarg ofertow y na 
w ykonanie kanałów  w  ul. G ródeckiej- 
O kręźne j, u l. Snopkowskiej, u l. Własna  
Strzecha i  pl. Bilczewskiego.

Bliższe szczegóły w Dzienniku Rozporządzeń 
Gminy m. Lwowa Nr. 9 z dnia 1 maja 1937 r.

POLSKI KAPITALISTA 
sfinansuje racjonalne wyna­
lazki lub przystąpi do krótko­
terminowej spółki w intere­
sach handlowych lub prze­
mysłowych. Zgłoszenia tylko 
pisemne pod szyfrą „Realny 
interes1* do Sekretariatu 
Stowarzyszenia Kupców i 
Przemysłowców Polskich, — 
Lwów, Rynek 30.

M IE S Z K A N IA

,W tej rubryce zamieszczamy 
wszelkie ogłoszenia miesz* 
kaniowe przy 3 razach do 10 

słów, 2 razy bezpłatnie.

POKÓJ
umeblowany, słoneczny, od 
15 maja do wynajęcia. — 
Obozowa 5, m. 4. 6096

ZBŁĄKANY
czarny doberman, obcięte u* 
szy i ogon — jest do ode* 
brania. Oswalda Balzera 21, 
m. 19, parter. 6113

UJEJSKIEGO 6.
3 pokojowe, pelnokomfor- 
towe, mogące zastąpić 4, 
rządowcom. 6118

ZIELONA 57
garsoniera dwupokojowa — 
2 garaże — zaraz do wyna* 
jęcia. 6143

CZTEROPOKOJOWE, 
trzypokojowe, pełnokom- 
fortowe, słoneczne, balko­
nowe Wiśniowieckich 1 do 
wynajęcia. 6136

3 POKOJE
kuchnia, komfort, do wyna* 
jęcia. Bonifratrów 6, (bocz* 
na Hoffmana). 6142
' MIESZKANIA
4 pokoje, kuchnią, zpn. do 
wynajęcia, Roman owicza 1. 
11. 6130

5-POKOJOWE 
mieszkanie, słoneczne fron­
towe, widok na ogród, obfite 
zupełnie nowoczesne wypo­
sażenie, system korytarzo­
wy, wysoki parter. Ujejskie­
go 4. Wiadomość dozorca.

6133

NAPRAWY
zegarków — zegarów oraz 
biżuterii, wykonuje solidnie 
i tanio pracownia zegarmi* 
strzowsko • złotnicza Albin 
Mutka, pl. Bernardyński 3, 
zab. OO. Bernardynów.

BEZPŁATNIE 
udzielamy informacji gazo* 
wania, remontowania mie* 
szkań, prosimy telefonować 
259-17 „Czystość". Kotlar. 
ska 12/1. 616

R O Ż N E

4 POKOJE
pełny komfort od i 5*go 
czerwca, oglądać T l—14. — 
Sobieskiego 32. _  6129

NA LIPIEC
poszukuję pobytu we dwa. 
rze lub leśniczówce, możli* 
wie blisko Lwowa, dla je* 
dnej osoby z 6»cio letnim 
dzieckiem. Listy Administr. 
„Dziennika Polskiego" pod 
„Czerwiec * lipiec". 6117

STARĄ GARDEROBĘ 
MĘSKĄ

zaimieniam na najmodniej* 
sze materiały znanych fa« 
bryk Bielskich. Dzwonić te* 

.lefon 219*36. 6131

Czytajcie
„Dziennik Polski"

S P R Z E D A Ż

W tej rubryce zamieszczamy 
ogłoszenia po 5 gr. za słowo 
kupieckie i handlowe po 10 

groszy.

KORONKI
ręczne, Torebki. Najtańsza 
Wytwórnia Freilich, Sykstu* 
ska 21.

MEBLE
najtaniej, najkorzystniej za* 
kupisz na raty. Magazyn — 
Kopernika 23, róg Wrouow, 
skiej. 1964

PARCELA
blisko Zyblikiewicza — do 
sprzedania bezpośrednio od 
właściciela. Zgłoszenia pod 
„Słoneczna11. 6132

TOREBKI DAMSKIE
teczki, portfele, portmone, 
tki, walizy, nesesery, poleca 
i naprawia po cenach naj* 

niższych
PRACOWNIA

RYMARSKO - GALANTERYJNA 
N. B A R E R, Lw ó w
Sykśtuska 2, obok firmy 

„Salamandra1* 1863
OKAZYJNIE

do sprzedania lampa. Listo, 
pada 1, mieszkanie 7.

6127
„STUDEBECKER*'

7*mio osobowy, ośmiocylin* 
drowy, 120 HP. o karoserii 
stalowej, lakierowany na 
ciemny granat, w bardzo 
dobrym stanie, okazyjnie 
można nabyć. Oferty skła* 
dać: Zarząd Miejski w Ra* 
domiu. 6140

SADZONKI TRUSKA* 
WEK

najlepszych odmian, dostar, 
czam odwrotnie —- zł. 100 
szł. zaliczką. Z. Frontowa, 
Opalenica. Poznańskie.

6138

M I E S Z K A N I A

\W tej rubryce zamieszczamy 
(wszelkie ogłoszenia miesz­
kaniowe przy 3 razach do 10 

słów, 2 razy bezpłatnie.

4 POKOJOWE 
pełnokomfortowe. — Supiń- 
skiego 8 — od 1 czerwca.

6066
JEDEN

lub dwa pokoje z przedpo* 
kojem, pełny komfort, pię, 
knje umeblowane, osobne 
wejście, wynajmą, plac Ma, 
riapki 9, II. 4. 6109

POKÓJ
wspólny dla Panny. Głębo* 
ka 21, m. 14. 6112

CZTERY
duże pokoje komfort, par­
ter, do wynajęcia, Koperni­
ka 42 A. 6119

POSZUKUJĘ
zaraz komfortowego poko* 
ju. Słoneczny, telefon, ła* 
zienka, częściowe utrzyma, 
nie. Zgłoszenia z ceną Ad* 
ministracja pod „Urzęd, 
nik". 6422

K U P N O

W tej rubryce zamieszczamy 
ogłoszenia po 5 gr. za słowo 
kupieckie i  handlowe po 10 

groszy.

POSZUKUJE
się kupna urządzenia Ciek* 
trycenego oświetlenia s(ły 
150 Volt, najmniej 40 amp., 
z motorem, akumulatorami, 
w dobrym stanie. Oferty: — 
Zarząd maj. Kobylniki, p. 
Błaszki, w. łódzkie. 6137

RÓŻE
pienne i krzaczaste, całe la* 
to kwitnące, około dwieście 
najpiękniejszych; odmSan, 
ceny przystępne. Żądać bez# 
płatnie cennika. „Ogrodnl* 
ctwo" Mikołaja Kuczerhy. 
Miżyniec — Przemyśl.

6139

POSAD POSZUKUJ!}

Ogłoszenia w tej rubryce za* 
mieszczamy po 3 grosze za

słowo.

MASZYNISTA 
monter — długoletnia prak* 
tyka, poszykuje posady, naj* 
chętniej rządową lub do 
dworu. Adres: Jankowicz, 
Oleśno, koło Tamowa.

6141

PRZETARG
Pocztow a Kasa Oszczędności ogłasza 

przetarg  publiczny na kupno I  rozbiórkę  
budynków  na nieruchomości przy  ulicy  
Sykstuskiej nr. 12 w e Lw ow ie.

Formularze przetargowe nabywać można w cenie 
zł. 2’— w Dyrekcji Oddziału P. K. O. we Lwowie, 
ul. 3-go Maja nr. 9 w godzinach urzędowych, gdzie 
też należy składać wypełnione oferty.

Termin składania ofert upływa dnia 12 maj? 
1937 r. o godz. 10-tej.

Wadium przetargowe wynosi zł. 1.500 (tysiąc 
pięćset).

PKO zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru 
oferenta, jak również prawo unieważnienia prze­
targu bez podania powodów.

Meble gięte i biurowe
poleca f irm a

A . NONIEW ICZ i S y n
L w ó w ,  B a t o r e g o  12 , tel. 276-00 
K o m pletne u r z ą d z e n ia  b i u r  

Ceny ściśle fab ryczne 1854

Urząd Skarbowy w Radziechowie Dnia 1 maja 1937

O bw ieszczenie o licytacji
W myśl § 83 rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 

26 VI. 1932 r. o postępowaniu egzekucyjnym Władz Skar. 
bowych (Dz. U. R. P. Nr. 62, poz. 580) podaje się do ogólnej 
wiadomości, że dnia 14 maja 1937 r. o godz. 11 w lokalu 
tartaku Homim, celem uregulowania należności z pod. 
przemysł, i doch. na rzecz Urzędu Skarb, w Radziechowie, 
Mendlowicz Izak i Ska, odbędzie się sprzedaż z licytacji 
niżej wymien.ioyych ruchomości: 30 bloków sosnowych 
przetartych na 2 calowe deski 15 m3 1.050 zł.

Zajęte przedmioty można oglądać dnia 14 maja 1937 r. 
od godz. 10 do godz. 11 w lokalu tartaku Homim.

Naczelnik Urzędu Skarbowego 
19?1 Zarę b a

P O T
N Ó G , R Ą K ,  P A C H W I N  i  t .  p .

uniknie się pewnie przez użycie specjalnego, nie­
zawodnego i nieszkodliwego patentowanego PUDRU

„CSAV£“ — Próbny pakiet 50 gr.
P e r f u m e r i a  S .  F E D E R A

Lwów, SyksSuska 7, Filia Kopernika 15a

C E N N IK  O G Ł O S Z E Ń
O g ło szen ia  w  te k ś c ie :  Na pierwszej stronie zł. 0-90. W tekście od 2—5 str. zl. 0*70. W.tekście od 6-tej do końca działu redakcyjnego zl. 0'50. Cala pierwsza strona zl. 1.100 
Cala strona od 2—5 zl. 1.100. Cała strona od 6-tej zł. 650. — O g ło szen ia  za  te k s te m : Ogłoszenia zwyczajne zł. 0T8. Cala strona zł. 450. Ogłoszenia wśród drobnych zł. 0*18. 
N e k ro lo g i: zł. 0-50 za mm. jednoszpalt. — O g ło szen ia  d ro b n e : Ogłoszenia drobne za wyraz zł. 0'05., handlowe po zł. OiO, dla poszukujących pracy zł.0‘03, matrym. zł. 0*15 
Podstawą obliczenia jest 1 mm. w jednym łamie; strona w tekście ma 4 łamy, za tekstem 6 łamów. — K o m u n ik a ty , n o ta tk i ,  w zm ianki k ro n ik a r s k ie ,  a r ty k u ły  

o t r e ś c i  h a n d lo w e j, o so b is te  zł. l ’5O za mm. (strona 4-ro łamowa). — Ogłoszenia tabelaryczne i fantazyjne o 50% drożej.

W y d a w c a ;  M a lo p . W y d a w n ic tw o  we L w o w ie  S p .  z  o g r .  o d p .

Drukarnią Sp. Wyd. Słowa Eolskiego, Lwów, ul. Zimorowiczą 15.
R e d a k t o r  o d p o w ,;  D r .  K la u d iu s z  H r a b y k


